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. Zbiegowie z Galicy: na sigsku cieszynskim. 
Czytamy w „Gwiazdce Cieszyńskiej: 

. „Liczba zbiegów z Galicyi 7 każdym 
dniem wzrasta. Każdy prawie pociąg przywozi 
nowe zastępy biednych ludzi, którzy musieli 
nieraz naprędce opuścić mieszkania i role, nie 
zabrawszy nic ze sobą. Przychodzą zgłodniali, 
zmęczeni, zdenerwowani, szczególnie kobiety i 
dzieci budzą współczucie i litość. Na Śląsku 
cieszyńskim znaleźli prawie wszędzie gościnne 
przyjęcie. Także miasto Cieszyn z burmistrzem 
p. Drem Demlem na czele przyjęło bezdom- 
nych, a komitet pań stara się o pożywienie i 0 
wyszukanie zajęcia dla najbiedniejszych. Bar- 
barzyństwem napiętnowania godnem jest wy- 
stąpienie radnego gminnego w Bielsku Drą 
Forstera (adwokata) na posiedzeniu bielskiego 
wydziału gminnego z żądaniem, by wszystkich 
uciekinierów z Galicyi, którzy przebywają w 
Bielsku a nie mają tam bliższych krewnych, 
wydalono. Przeciw temu niekulturalnemu, bru- 
talnemu i nieludzkiemu żądaniu bielskiego ad- 
wokata, który grube pieniądze zarabiał i za- 
rabia na ludności polskiej w powiecie bielskim, 
wystąpił energicznie „Bielitz-Bialaer Anzeiger“ 
i „Bielitz-Bialaer Volksblatt“. I my również 
piętnujemy niniejszem nieludzkie wystąpienie 
nibyto inteligeta i „obrońcy biednych 一 
wszak to oznacza słowo adwokat — wobec lu- 
dzi, którzy wszystko stracili, dom i cały ma- 
jątek i uratowali nieraz tylko życie. 

Komitet opiekujący się zbiegami galicyjski- 
mi zwrócił się do dyrektora komory arcyks. 
Payera z prośbą o datki w naturaliach. P. 
Payer wyznaczył wspaniałomyślnie 100 litrów 
pionego mleka dziennie pod warunkiem, ze 2 
tego płonego daru nie będą korzystali Polacy 
i żydzi. Trzeba być wyzutym ze wszystkich u- 
czuć ludzkich, aby w chwili, kiedy żołnierze bez 
różnicy narodowości spełniają z takiem mę- 
stwem swój trudny zawód, kiedy mieszkańcy 
Galicyi ponoszą największe ofiary, czynić róż- 
nice między nieszczęśliwymi zbiegami! Dyrek- 
tor Payer zasługuje za ten niegodny czyn, aby 
go na miejscu napedzono“, 
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NACZELNY KOMITET NARODOWY. 


A 


i 
Honor nasz narodowy wymaga, by idacym w pole Legionom naszym nie 


N brakło niczego z tego, co im potrzebne, i by były w możności sprostać zadaniu 


do którego powołane zostały. 
Aby ten cel osiągnąć, Naczelny Komitet Narodowy uważa za stosowne 
< 
zaapelować do uczuć patryotycznych i ofiarności całego Społeczeństwa, nie 


Kraków, dnia 31. sierpnia 1914. 


wątpiąc, że każdy pospieszy z datkiem wedle sił i możności. 
Naczelny Komitet Narodowy po dojrzałem zastanowieniu się uważa, że 


dochodowy i stosownie do tego uprasza WPana, by jak najrychlej złożył odpo- 


1 U wiednią kwotę. 


N ` za najmniejszą podstawę tego dobrowolnego datku należy wziąć podatek osobisto- 
> N 


N Komu poczucie polskie i serce dyktuje, że wyższą kwotą przyczynić się 

z Pree ten niech nie ogranicza sie do tej kwoty, lecz spieszy z ofiarą wyższą, 

1 bo catego zapotrzebowania przewidzieć sie dzisiaj nie da, a zreszta, im wiecej 
sae funduszów, tem silniejsze Legiony beda mogly w pole wyruszyć. 


er) Datki pieniężne przyjmuje Główna Kasa Miejska (ul. Poselska 10, I. p.). 
Y Ze wzgledu na pilne potrzeby zanosimy prosbe o mozliwie jak naj- 
rychlejsze złożenie daru. 
: 1 
2 Ÿ Szef Sekcyi Prezes Sekcyi zachodniej 
N Departamentu skarbowego: Naczelnego Komitetu: 
Dr. Starzewski. Jaworski. 
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u nas 0 niczem poinformować i że za- 
żeby Wiedeń i Praga miały cytować 
ki krakowskie, tak bliskie" wypadków, ! 
reguły przeciwnie. My tutaj przedruko- | 
emy gęsto ustępy z prasy wiedeńskiej i pra- 


rzyznajemy, że jest w tem cos niena- 
go, ale pomimo to nie tylko faktem jest,! 


wi deńskiej i praskiej, lecz, co gorsza tak być 


zisiaj tedy poprosimy „Naredni Listy“, 


e pierwszej od spodu, co „następuje: 

„Pewien droguerzysta lwowski, który należał 
statnich mieszkańców, opuszczających mia-: 
1 odaje w madiarskim Di e następują 


tydzień naprzód oa komenda 

owa prezydentowi miasta Lwowa, ze mia- 

będzie wydane ze względów strategicznych. | 

)szę uspokoić mieszkańców Lwowa سے‎ _mó-, 
wb 


ktujace ٥ wydarzeniach, zaszłych 7 


i rzadko kiedy może być inaczej. Vis mar 


by nam wolno było poinformować krakowską 
lieznosé, 1 ewakuowano Lwów, B 


z dnia 13 września na stroniey I, w ala. : 
| 


y tu w Krakowie az nazbyt często infor- A as 3 
y n naszych ezytelników wedlug prasy | / 


annees, Hl ullas i 


1 
można było załatwiać obroty pieniężne, tak; iz 7^ > Gras سے‎ c 
każdy mógł zaopatrzyć się w pieniądze (kto 一 2 ud 
oczywiście miał prawo z banków korzystać). a 

Prezydent postarał się także o to, żeby trans- tel 5 


port przedmiotów kosztownych zabezpieczony : 
był i nie sprawiał trudności. Ogłoszono, jakie, a N aa | 
ruchomości można odwozić ze Lwowa: 0001107 وه‎ | 

ztowności także przedmioty: artystyczne, cen-! A A | 


ne obrazy, ze sprzętów domowych cenniejsze 2-6 72/2 بهےځے‎ COS 


meble, bieliznę i narzędzia potrzebne do pracy 


۱ 
wolno było zabierać z sobą. | cee. s | 


„Skoro tylko zamiar komendy wojskowej do- 


| 

szedł do wiadomości publicznej, zaraz rozpo- x 2 | 
ezeta się olbrzymia przeprowadzka. Każdy za- روم << لد سا‎ ele | 
; | 
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łatwiał szybko swoje sprawy i sprawunki, wy- 

biert pieniądze i zabierał się do pakowania. — AE 
Ludność była na nogach dniem i- nocą. W polu, | 
za miastem, dudniały działa, grzechotaly kara- ln | 
biny, a my we Lwowie pospieszaliśmy, żeby | 
|jak najwcześniej wypełnić roztropne rozporzą- | 
|dzenie komendy wojskowej. Pociągi dojezdzaly A 2 وم رورو‎ 
| nieustannie, wozy pożyczano z wojska i wszyst- 7 2: 
|ko działo się w największym porządku bez po- ۱ 2, 
| myłek i galimątjasu. Nigdzie nie było słychać V2 797. / = | 


|zażaleń i wszyscy nabralismy przekonania, że | 
przewidująca administracya wojenna nie tylko : | 
| wie dobrze, co robi, ale też robić dobrze umie. CM hyo PREC 
„Rzeczy, które chcieliśmy zabierać ze soba, „A | 
ù | wynosiliśmy na mniejsze i większe place publi -7 AP. 24 
|ezne. Zamożniejsi wybierali się po większej czę: R 
" sei na Węgry, mniej zamożna ludność o$wiad- ao tie ZE CARRE. : 


zała, że zaínierza schronić się tymczasówo do 


si i miasteczek wzdłuż granicy węgierskiej. de c^ 
Wśród ogólnego napięcia, lecz w zupełnym spo "RZA ې کے‎ : 
| koju mijały dnie na ciągłych przygotowaniach G: | 
placów ubywalo wciąż tobolów i kufrów © f 
dnej اج‎ z drugiej zaś rówocześnie przy: Ne 5 | 
x $ 


j. Osoby zajmujące wybitni 
ieście, skoro tylko zape 
ostawały w mieście, ażeby módz być 


= jącym dran Tapa: TT 
ee AYN rzeczy - کے ہے‎ ee 


rtetu, Mes Ros Pk ۷ ma 
aS poplamionyeh ubraniach pomagali ładować 
grubsze meble na NOD i pakowali rozmaite dro- 


bie nawzajem. Stanęli do pomocy także żołnie- 
Tue. Oficerowie pracowali ا‎ Z. 18 


mów skromne mienie i ładować na wozy. — 
Wszystko sglo gładko. Obywatele lwowscy ١ "a 
puszczali swe domy, pełni otuchy, że niedługo 
powrócą na nowo do opuszczonych siedzib, w 
których strawili lat tyle. آ‎ 

— „Ci, którzy wybierali się tylko do granicy 
węgierskiej, opuszczali -miasto setkami łado- 


do powiatu bobreckiego. Utworzyli oni osobny 
formalny obóz, a obozowi temu dodali zbrojny 
oddział wojskowej eskorty, przypuszczano bo- 
wiem, że mógłby po drodze motłoch spróbować 
ici i łupieży. Kolo Bóbrki są wprawdzie 
drogi dobre, ale głębiej w tym powiecie wśród 
gór często przez kilka: godzin można nie natra- 
fie na żadną osadę, a gościniec wije się tam la- 
sami i nieraz zresztą trzeba wyjechać na wężze 
: gorskie drogi. 

uż pierwszej nocy wypadło niestety stwier- 
dzić, że przewidywania były niestety slusznymi, 
ze” przeprowadzajacy się ów obóz potrzebował 
istotnie ochrony zbrojnej. Karawana cała za- 
dr „ymała się naraz w niedużej „wiosce, gdy wtem 
pod ochroną nocnych ciemności: zebrało się kil- 
kaset motłochu ruskiego i napadało karawanę, 
a żołnierze musieli: wystąpić کے‎ E 


sie oczywiście bardo. ما‎ ala abe > 
kilku poległo, kilkunstu było rannych, a reszta 
ierzchia sie wśród ciemnej nocy. - 
granicą węgierską po wiekszyc! 
miasteczkach pełno. „jest rodzin ze. 


= = nietylko ludność miejscowa pomagała so- 


nych wozów. Najwięcej było wyjeżdżających] 


olwiek po stryc >o większych gmin | 
dzono kuchnie gminne dla lwowskich zbie-| 


Wielu zamożniejszych zajechało do Budzy-| 
najmując tam mieszkania na tygodnie. Po-| ` 
ją bowiem: Spodziewamy się, że za > 

a tygodnie będziemy mogli ić 


<ście ey. jesteśmy przekonani, że nie bet : 
dziem E 
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Gdzie moskiewski był 
zasiadł strzelec „‚Obywatel", 
A katamerz tuż, 
Byt komisarz, departament, 

I beczkami szedł atrament, 


Wśród wojennych burze 


Lecz że gorsze są nowiny 
Rzedną zaraz jakoś miny 
Wnet upada duch +... 

Jeden staby, drugi chory, 
Do wytrwania cos nie skory, 


Choć byt dotąd zuche 


i w kat torby; czapa, szabla, 
Znika aawna mina djabla, 

À ostrogi z nóg ر‎ 

Cywil robi się z wojaka / 
Mniej jednego już junaka , 
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Cascie nam już nie raz daty y 
Przeszłość uczy nas 一 
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dniej nastepujace wyjasnienie, zanim departa- 
ment wojskowy- tej sekcyi obszerniej sprawę > 
przedstawi. = 
Ze Lwowa wyprowadzone w chwili, gdy za- 
grażało najście przez wroga, około 8 i pół ty- f EA 7*6 
siąca ludzi. W drodze do Sanoka a potem do 7 
Jasia i Mszany, liczba ta powiększyła sie, gdyż dos 
przyłączyli się młodzi ludzie z różnych okolic, = 
bez wyboru. [ts D V e 
Po ustaleniu warunków, na podstawie któ- ET 
-|rych powstać miały Legiony i przedstawieniu 
ich członkom oddziału wschodniego w Mszanie, 1 
powzięli oni różne dycyzye. _ : 1 
Największa część z tych, którzy należą do po- | 
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'spolitego ruszenia regularnego, wolała zgłosić | 
się do tej służby w liczbie ponad 2000. Część 
| rozeszła się. Wreszcie część, zarówno należą- 
| cych do pospolitego ruszenia jak i nie należą- 


cych, w liczbie około 1-go tysiąca zgłosiła sie = 
|do Legionuff złożyła w Legionie przysięgę po- tm لس‎ eg 
| spolitego ruszenia dnia 26 bm. 
| U 1 A 
e E = y 


Gwakuacya Krakowa. Magistrat tutejszy à 
dosif afiszami następujące obwieszczenie: : 
1. Wskutek obwieszczenia c. i k. Komendy 
vierdzy z dnia 14 bm., dotyczącego opuszeze- 
ia krakowskiego okręgu fortecznego, kurso- 
rały w czasie od 15 do 19 września br. pociągi 


wakuacyjne przeznaczone dla osób nie mogą- 


„ych uiścić taryfowej opłaty jazdyskoleją. . 
^2. Niniejszem podaje Magistrat do publicznej 
wiadomości, że w dalszym ciągu tej akcyi kur- , 
sować będą, począwszy od poniedziałku dnia | 


28 września br., takie same pociągi ewakuacy]- 


ne w kierunku zachodnim ku Wiedniowi. 
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Osoby, które pozbawione są jakichkolwiek Równocześnie ogłoszone zog RTE 
środków na utrzymanie siebie i swych rodzin ce ostrzeżenie: | zoo 2+07 
poza Krakowem, w myśl zarządzenia c. k. Mi- Zwraca si ee رد‎ 
‚nisterstwa spraw wewnętrznych otrzymają w. wedle ہت‎ aa UNI re 
czasie podróży na stacyach kolejowych „Prze- ewakuacyjnymi, które wedłu bac 0:7 
rów“ i ,Lundenburg" bezpłatne pożywienie na Magistratu z dnia dzisiejszego odekodzić Pal. 
koszt państwa i będą na koszt państwa w spo-począwszy od poniedziałku 28 RA a 
„sób odpowiadający wymogom sanitarnym i hy-r. z nowego dworca towarowego w kierunk 
| enicznym w odpowiednich miejscowościach ku Wiedniowi, wyjeżdżać mogą z Krak a 
'rozmieszezone i przez cały czas pobytu tamże, tylko te osoby, które będą poza E 
aż do ustania obecnych wyjątkowych stosun-mieszczone i żywione na koszt Państwa E 
"ków, na koszt państwa, żywione. Wobec tego wszystkie te osoby, które E 
_ 4, Wspomniane pociągi ewakuacyjne odcho-maly pozyezki ewakuacyjne z funduszów = 
dzić będą z nowego dworca towarowego (do-znanych na ten cel przez c. k Ministerst i 
jazd od ul. Długiej) w miarę zebrania się dosta-nie mogą korzystać z rzeczonych wer ae 
, tecznej liezby podróznyeh. ciągów ewakuacyjych, lecz muszą E 
| 5. Prav pociągach tych ogranicza się wagęzwykłymi pociągami pocztowymi z dworca ۰ 
` pakunków na 25 kg. od osoby. Na pakunki tesobowego ElÎ 
ie będą wydawane poświadczenia odbioru i za-zdy, — Ma So 4 tar 

rząd kolejowy nie bierze odpowiedzialności za Seal stor 
‚ich należytą dostawę. Wóbec tego nadawane = . __.. - 
do tych pociągów: pakunki należy zaopatrzyć 

w dokładny, trwale przymocowany adres, za- c ۱ 
_wierajacy imię i nazwisko nadawcy. Mas bang سم‎ £ 
4 6. Bezpłatne bilety jazdy do pociągów ewa- 
| kuacyjnych będą wydawane, począwszy od so- etu, pom A 
| boty dnia 26 września br., codziennie w czasie ofro 72 


|od godziny 9 rano do 1 w poludnie i od 3 do 6 Aa و‎ t 
| wieczór w następujących lokalach: BO ULC e 
| 1. w domu L. or. 11 przy ul. św. Anny, parter. 
t 2. w domu L. or. 3 ul. Powiśle, parter. Ce /^ / چ۸‎ 
— 8. w-domu L. or. 15 ul. Karmelicka, I. p. 7 
4, w domu L. or. 23 ul. Radziwillowska, part. 
` 5. w domu L: or. 14 Rynek kleparski, parter. une mych vals Merce 
— 6. w domu L. or. 41. ul. Krakowska, parter. 


| W lokalach tych można również otrzymać L e # 
| wszelkie objaśnienia w godzinach wyżej wymie- Ą د‎ 7 5 - FA 
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yfowej nalezytosci jas: 
król. miastą Krakowa. 


ES 


. Prezydent miasta Dr Leo, 7 


nionych. 
> W końcu zwraca się uwagę, 6 wediug powo- 


danego na wstępie obwieszczenia, twierdza Kra- 
ków znajduje się w takim stanie wojennym, iż لم‎ d. 
wskazanem jest, aby część ludności cywilnej f; UA Uu 
opuściła okręg forteczny. 4 c سسس‎ 
— Wobec tego jest obowiązkiem ludności nale- ET Z- 

życie niezaprowiantowanej korzystać jak naj- A 


. o» E 7 = 5 ' 
iej z obecnych pociągów ewakuacyjnych, ري‎ or : fox .یځو م2‎ 


uniknąć przykrych skutków przymusowej 
acyi | 


Gy — 
agistrat stol, król. miasta Krakowa 
dnia 25 września 1914 r. 

>. 0 Prezydent miasta = z 


athe che w bacacle Mangeleer, > PE. 
| naga beed mie] har ټیوک‎ git یت‎ fer, 
weder obrar widu headed, zaa 
Dnemereca NAL lus x lors موه وم‎ > , 
ohne mą flame Ka c 
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dédy, gdyby wszyscy Polacy byli : sie. actoral 
; T żadnego podpisu tak, że r ور‎ > 
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k. Bi iurako = esp y - Komende nad Legionami polskimi 0‏ د ol egr‏ پر 
UE m Petersburg, 98 września. Karol Trzaska BER me vszałek 2‏ 

ES Wia Berlin.) Metropolita grecko-katolicki we nik. > 

. Lwowie hr. Szeptycki został przewieziony doj Puik trzeci jest stórmowany. Na ez 

5 liżneg o Nowogrodu. leo. stanie e E k p Hom 


ies do Polaków > nie mia 
stwowym jest bez znaczenia, 22 27 7 


ES i noe JE. Soe 
Wymarsz - wszystkich "organi awe 
gionistów w „pole nastąpi w najbliższ, 
| Miejsce formowania czwarte 
Iw sh dniach oe Bre 


é dq کت حا‎ de حر‎ powo- | 
życia, by ułatwić wyjazd mieszkańcom 
fa z obrębu twierdzy tutejszej. Przez- -caly 
łaszało się wczoraj sporo osób o wyjaśnie- | 
'zplatne- bilety. W komitetach. informowa- | 1 
że miasto muszą opuścić wszyscy, nie mający 
itecznych zapasów żywności, oraz ludzie, nie 
¡ey środków utrzymania. Tego rodzaju osoby . 
ezwarunkowo przymusówo wydalone. Do- 
as nalezy, że przymusowe wydalenie pozbawia | 
osoby. wszelkiej opieki rządowej. 


12 _wspomnielismy, dobrowolnie wyjezdza- Ly E ly duce g 
dą mieli zapewnione . IW gminach moraw- رخ‎ ZE 
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a. pożywienie na koszt państwa i od- 


ie pomieszkanie aż do ustania obecnych 9 Zea < 
nnye. stosunków, poczem będą przewiezieni z 


m do Krakowa. 


hetniej wyjeżdża uboga idność, żyjąca | A s z بر‎ Z > | 
racy rąk. Zachodzi obawa, że ludność ta ساب‎ 

ię na smutne skutki DRE) ewaku- | LGA WE 
ag! ue Nub ir aglaszaly sie wezoraj 7 if , ( z 3 
ób | po pożyczki na ułatwienie sobie wyjazdu ae Z > 3 
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تن ای T‏ تین لے 


tym T‏ یت “Jak‏ ۔ 
wolno wyjeżdżać pociągami- ewakuacyj- 2 2 ; m^‏ 

będą od dnia dzisiej:‏ وو Suc‏ = ہے 
| .72 کت 7 wcześniej dobrowolnie wyjedzie, ten d‏ 0 
że. na tópsze umi leszezenie w miejscu prze- ۱‏ 
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E ] prywatnej, dzięki której. otrzymaliśmy! 
/ y 5 
( A ; 2 numera warszawskiego „Kuryera Po- 


Od chwili zajęcia Lwowa przez ar 
mię rosyjską, nie posiadamy Zadnye 
informacyj autentycznych o tem, cd 
dzieje się w tem mieście. Dlatego też 
skwapliwie korzystamy z uczynności 


rannego“ z dnła 22 b. m. W dzienniku 
tym znajdujemy następujące wiadomo- 
ści ze Lwowa: 
„Russkoje Słowo” pisze ze Lwowa: 
Kolej żelazna do Lwowa jest napra- 
wiona i przerobiona na szerokotoro- 
wą. Ruch odbywa się bez przeszkody. 
Po Brodach idzie stacya Krasne, gdzie 
odbywała się pierwsza uporczywa bitwa. 
Miejscowość stanowi szetokie pole. Poroz- 
rzucane po niem patrony od nabojów. Widać 
mogiły. Rzędami ciągną się okopy austryac- || 
kie. | 
Cały personal urzędniczy 14 
stanowią Rosyanie, odkomende-|{a 
rowantz Rosy DEDE RUPPIN 
scowe, napisane Fosy]s 
Wzdłuż linii kolejowej koło Lwowa widać 
porozrywane druty kolczaste i okopy. 
Życie we Lwowie jest teraz ciche, kilka 
sklepów niemieckich (2!) zamknięto, 
polskie i żydowskie otwarte. — 
Mowa dookoła polska. 
Chodzą policyanci i żandarmi rosyjscy. Ale 
na posterunkach stoją tymczasem policyanci 
austryacey (?!). Chodza i proszą, ażeby nie 
zbierać się grupami, 
Restauracye i hotele omas Sprzódaż moe- 
nych trunków i piwa wzbroniona. Miasto tym- |; 
ezasowo Werpi na brak pewnych produktów. |i 
Niema وی له‎ chleba. Funt masła kosztuje 
2 ruble. 
Z Kijowa telegrafują do ٣ 
sporządzenia dowódey wojsk frontu południowo- 
zachodniego, wychodzić będzie we Lwowie 
gazeta „Wojennoje Slowo“: 


h wypełnienia zobowiązań, wynikających | 
olongaty. Bez wszelkiego ograniczenia. moż 
żądać zwrotu sum dla wypłat na pożyczki - 
instwowe i sum, złożonych przez rząd. 
Odpowiednio do postanowień rozporządzenia 
bstaja poczynione zmiany także w przepisach 
'awno-procesowyeh i w przepisach prawno- 
zekucyjnych. Zmiana odnosi sie do tego, zc 
ecnie takze dla zabezpieczenia dopuszezal- 
jest egzekucya na rzecz prolongowanych 
etensyj. . 
Nowe „postanowienia dotyczą prolongaty Sẹ- 
ziowskiej w tych wypadkach, w których dłuże . 
ik nie jest w możności zapłacić sumy; wyjętej 
pod prolongaty. Wówczas sędzia ma prawo, 
bodezas postępowania sądowego, albo bez tego, 
a żądanie dłużnika przyznać odpowiednią pro: 
ongatę, usprawiedliwioną stosunkami $0Spo: 
Harezymi dłużnika. Także i w postępowaniu 
pezekucyjnem sędzia ma jeszcze możność - 
rwzglednienia stanu majątkowego dłużnika. 
Dia obszarów, które stały się bezpośrednio 
widownią wojny, przewidziany jest dalszy wy 
jatek na rzecz dłużnika. Tutaj mianowicie sąd 


z pod prolongaty wyjęte, czy też nie, może 
przyznać prolongatę i odroczyć egzekucyę, ja- 
koteż może wykluczyć niekorzyści prawne, 
połączone z niewypełnieniem na czas zobowią- 
zań kontraktowych, lub je też dodatkowo 
znieść. E 


Intronizacya ks. arcybiskupa 
Likowskiego. 


Z Poznania donoszą: 

Intronizagya nowego arcypasterza obu 
szych archidyecezyj odbyła się z wielką okaza 
łością w dniu 25 b. m. po południu. 

Na godzinę przed oznaczonym czasem tłumy, 
„publiczności zapełniły plac przed katedrą i czę- 
Sciowo samą katedrę. Równocześnie, zgroma- 
dziły się bractwa i cechy Z chorągwiami i u- 
tworzyły szpaler. 0 godz. 4 zajechał przed ka- 
tedre galowa karetą ks. arcybiskup w towa . 
rzystwie ks. biskupa Kloskiego z Gniezna i 
przybocznych kapólanów. Przy odgłosie dzwo- 
now katedry wszedł ks. i 
ana 4 raat 5 ۹ 


i 


p Get 
SZ 


EI, 4‏ ت 


a LZ, 
© Le, 


| 2 ہے‎ LA کے‎ 
| Ar pelea a er ره‎ Le 
| Jahan i baek s 7 M. | 


Ÿ 
3! 


; 
j 
n 
١ 
A 


La, RD ود‎ NC اد سم‎ À ALERT 
met. 8 ا اناد‎ CY 
i SE At اه‎ als eds ta 


24 À 


a e o گوس‎ rates hreros sealed | 


g 
LS 


| 


Wkraczająca do Lwowa armia rosyjska była 
przedewszystkiem na tyle przezorna, że nie 
chciała burzyć tej. administracyi miejskiej, jaką 
zastała, dopóki oczywiście nie wytworzyłaby 
nowej i własnej. Dla tego komendant miasta, 
gen, Szeremetjew, zaraz w pierwszej 
chwili zostawił w urzedowaniu pierwszego wi- 
ceprezydenta miasta, dr Tadeusza Rut ow 
skiego, którego zamianował pr ozydentem, 
i drugiego wicepr. Stahla, którego zamia- 
nowal jego zastępcą. Nadto zostawiono w u- 
rzędowaniu cały magistrat, a urzędnikom na- 
wet znacznie podwyższono płace. Radę miej- 
ską wezwano także, aby dalej funkcyonowała. 

Zarządzenia te zatwierdził hr. Jerzy Bo- 

rins N) j (widocznie krewny znanego u na: 
fe Bobrinskiego), zamianowany „general-gu- 
'ernatorem Galicyi* . Zajął on pałac namiest- 
kowski wraz z jego biurami i tam urzęduje. 
Gubernatorem mianowany został, jak nas po- 
KORA „Kniaź Czartoryski Trs Oczywiście 
a autentyczność nazwiska nie możemy brać 
eT Komendantem miasta po- 
został generał Szer emetjew. 

‘Za spokój w 6 odpowiada 16 zakładni- 
ków, ` wziętych przez komendanta. Mianowicie 
po czterech wybrano z pośród Polaków, Moska- 
lofilów, Ukraińców i żydów. Z nazwisk zdoła- 
liśmy ustalić jedynie nazwisko posła Stestowi- 
cza, jako polskiego zakładnika. Z polskimi za 
kładnikami obchodzi się władza rosyjska o ty: 
le dobrze, ze pozostawia im osobistą wolność 
za poręczeniem „słowem. honoru“, ze sie ze 
Lwowa nie wydalą. 

Raz tylko byli zakładnicy, a zwłaszcza ży- . 
lowscy, w niebezpieczeństwie, gdy losy bitwy 


Ipod Godleen 20271۲ sie na stronę naszą 
i gdy E ES APRA ch ali via sie do Brzucho- 
wie. Okazu, e micpokojenie miesz- 


kańcom żydowski Lwowa oświadczyć wtedy 
miał komendant miasta krótko i węzłowato, ż6 
w razie najmniejszych. wykroczeń ząkładnicy 


ie. ۴ 


mr 
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2 szerokotorowa, celem ہے الت‎ stosun 


odpowiedzą głową. = 
Z powodu braku drobnej monety, magisi 1 
wydał bony jednokoronowe 7 podpis m E 
towskiego i Stahla z tem zastrzeżeniem, że ma- | 
gistrat za 20 takich bomów me bankng | 
dw udziestokoronowy. : 
Rubel ma przymusowy kurs po 3 a 30. 1 
Ten wysoki kurs rubla ma być kontrybucya, 
na Lwów nałożoną. 
Podobno wszystkie dzienniki polskie ta wy- 
jątkiem oczywiście „Gazety Lwowskiej“) wy- 
ció dalej, z pozwolenia, czy też nawet 
z nakazu komendanta miasta. Oczywiście ZAŁ 
mieszczać muszą. obowiązkowo telegramy A- 
'geneyi Petrogradzkiej. Tylko wydanmich 2 
„Difa“ zostało zakazane. 
Wogóle władze rosyjskie Ukraińców nie ue 
znają. Po ulieach wolno mówić tylko po pol- 
sku, “albo. po rosyjsku. Wobec tego Ukraińcy 
przypomnieli sobie język polski i weale dobrze 
nim władają. 
Czy metropolita Szeptycki został rzeczy 
ście wywieziony, nie mogli nas poinformować 
ludzie, którzy dość dawno z zajętej przez Ro- 
syan części kraju wyjechali. Faktem jest, = 
byt internowany. A 
Wogóle rząd rosyjski uznaje tylko religię 
katolicką, prawosławną i i mojżeszową. 
W mieście panuje martwy spokój. Sans » 
obowigzku otwarte, kupujacych jednak malo. 
Wódki pod Zadüym warunkiem sprzedawać 
nie wolno. Restauracye i kawiarnie spełniają 
swoje funkcye. Aprowizacya miasta szwankuje 
bardzo. Izba handlowa miała nawiązać stos 
ki z Kijowem, dokąd prowadzi ze Lwowa kolej 


handlowych. 
Wiadomość, 
wali lub spalili 


jakoby: Ró oe zbombardo: 
którykolwiek z gmachów pu. 


bliezuych, 6 zgodnych opowiadań nasz; 
informatorów, mija się z سے‎ 
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| c. Odjazd ludności ewakuowanej z Krakowa. 
Wozotaj odjechały pierwsze pociągi ewakua- 
eyjne z Krakowa; jeden pociąg ruszył około leu 2 
godz. 10 rano, drugi około południa. Tymi dwo- : E 


| ma pociągami odjechała przeważnie ludność ŻE ÍA 
| | żydowska w liczbie przeszło tysiąca osób, 2 lu- 


| 
| dmości chrześcijańskiej wyjechało 150 osób. : 
| Przy pociągach dla opieki nad ludnością ży- 2 MO = f I YY fort; ; 


| dowską jechalo dwóch koncypientów adwoka- 
ekich; dla opieki nad ludnością katolicką po- 
jechał ks. Dr Stanisław Zegarliüski. — > 


Dzigiaj nadszedł telegram z Bogumina, dokąd ;> 
pierwszy pociąg przybył o godz. 5 wieczór, tak, heer rr IMABÑO و‎ 


że jak na dzisiejsze czasy, pociąg jechał „bły- 


| skawicznie“, bo tylko 7 godzin. Ludność ży- 4 
i dowska jedzie do Lundenburga, ludność 7 7 

| katolicka będzie rozmieszczaną w okolicy 

| Przerowa na Morawach. 9 v 
| Dzisiaj rano o godz. 11 odszedł trzeci po- 7 


ciąg ewakuacyjny wyłącznie z ludnością kato- 4 / 
-licka i to przewaänie z Półwsia i ze Zwierzyń- SZR E^ 
Gr DOO wyjechato przeszio 700 osób. / 
W pociagu tym jedzie takze z polecenia ksie- A 
cia biskupa ks, Karol Słowiaczek. Vat 2220 c 
| "Na dworzec towarowy przybył książę biskup 
| Adam Sapieha i kilku księży krakow= 
skich, p. wiceprezydent Saare, p. radca 
Wielgus, Dr Frühling, radca Dudek 
| i w. i. Na uznanie zasługuje zarządzenie Dyre-] 
| kcyi tramwajów, która dla ludności dzielnicy t 
| Zwierzynieckiej oddała bezpłatnie większą ilość 
wozów dla przewiezienia na dworzec. Komitet 
magistracki przygotował posiłek dla mieszkań- 
| ców, tak, że nikt nie odjechał głodny, ale 0- 
trzymał bułki, chleb z kiełbasą i gorącą her- 
batę. Dr Wielgus i Dr Friihling rozdawali po- 
siłek. Naogół nie znać na ludności ewakuowa- 
‚ nej przygnebienia. Spokojnie przyjmuje ona te 
- konieczność wyjazdu, a obecność kapłana ka- 
tolickiego podnosi ducha ludności. 
Jutro wyjeżdża znowu pociąg z ludnością 
chrześcijańską, we czwartek pojadą. pociągi 
z ludnością żydowską, która z powodu świąt 
przez te dni nie mogła "wyjeżdżać. W piątek 
odejdą pociągi z ludnością chrześcijańską 
و‎ dzielnicy Piasek i Grzegórzki, gdyz| 
ludność z tych dzielnie chce jechać razem nie- 
| rozdzielona. I przy tych pociągach pojadą księ-| 
| | ża dla opieki ludności. E DE 
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"Es. Juliusz Matysiak i kilku radców miej- 


و 
i Kraków, dnia 29 września.‏ 


miasta. Dzisiaj ٥ godz. 1 przed |‏ ورز 
południem odszedł czwarty z rzędu pociąg ewa-‏ | 
kuacyjny. W pociągu odjechało 570 osób lu-‏ 
dmości katolickiej z różnych dzielnie Kraków, |‏ 
przeważnie kobiety i i dzieci. Na pochwałę komi- |‏ 
tetu zapisujemy, iż rzeczywiście przykłada du-‏ 
|żo starania, by ludności wyjeżdżającej i to tej‏ 
najbiedniejszej, ale uczciwej przyjść z pomocą.‏ 
Jak po inne dni pojawili się na stacyi z komite-‏ 
tu: p. wiceprezydent. Sare, ks. Dr Caput à,‏ | 


i naszego eho ره‎ 
- W- dniu wyjazdu tj. w sobotę 0 zem 8 
w kościele parafialnym św. Mikołaja odbed 
się na intencye wyjedzajacych uroczyste nabo 1 
żeństwo z kazaniem ks. kanonika Rychlaka ۱ 
Punktualnie o godz. 1 w południe zbiorą sie wy- | 
jezdzajaey w lokalu Komitetu (przy ul. Chod 
kiewicza. 1. 100, dom p. Meresińskiego), | 
razem z Komitetem udadzą się wprost na 
rzec kolejowy. 


|skich. Ludność ewakuacyjna pomieszczona Z0- 
{stata w wozach osobowych i opalo- 
nych, a komitet rozdzielał obficie posiłek w 
postaci gorącej herbaty z winem i bułek. Szko- 
da, iż przy pociągu nie ma żadnej z Pu krakow- 
skieh przy rozdziale positku. 


W pociągu pojechał ks, Artur M arynow- 
skiikleryk Stanislaw R a b o. Księża zamysla-!, 
| ja dla dzieci urządzić na czas ewakuacyi na Mo- | 

rawach szkółkępolską. Wobec tego pożą- |: 
|danem byłoby, aby do pociągów - ewakuacyj- ,' 
| nych przyłączyło sie pare osób z grona nauczy- 

cielskiego krakowskiego ludowego i wspólnie 
| z księżmi ich zacny zamiar urzeczywistniło. 

Obywatele dzielnicy Grzegórzki zorganizowa- 
Ji osobny komitet, który zajmie się wyjezdzaja- 
cymi mieszkańcami naszej dzielnicy. Komitet u- 
|  rzęduje. cały dzień od 9 rano do 7 wieczór, w lo-' 
7 lu fabryczn. p. Meresińskiego, przy ul. Chod- 

kiewieza (Woźniakowskiego) 1. 100 w podwó- 
|rzu. Tam trzeba się zgłaszać po Bilety na wy- 
تسیر‎ wszelkie wyjaśnienia, rade i pomoc. 

} Komitet poczynił starania, aby ludność Grze- 


i 
i 
| 


SE 


górzek i Dąbia wyjechała osobnym pociągiem, 
|który odjedzie w sobotę dnia 3 października 
br. ۵ godz. 3 popołudniu z dworca towarowego. 

_ Należy zaraz bez zwłoki zgłaszać sie do Ko- 
nite gdyż od wczesnego napływu chętnych 
do wyjazdu, zależy 6 zorganizowanie po- 
drózy i dalszej akeyi Komitetu. 


2 paździenika. 


ai wia Kraków, gami. Kilkutysięczny zastęp ochotników 
i مر ی‎ RE 1 strzeni między Zbruczem i Sanem, nie 
_ Trąbka wojenna powołała już na bój nastizowany ostatecznie, stopniał pod napo 
zbrojne szeregi ochotnicze. Od kilku 175005 przyjaznych okoliczności do tysiąca i : 7 
stoją legioniści polscy w kurzawie bitew i odze gwego naturalnego pola przygotowywan: 
wagą, zapalem, wytrzymałością na trudy 000729 musial wyrzec się projektowanej początkowo 8 
we potwierdzają starą, nigdy nie zwiędłą sławtmodzielaości, tworzące pierwsze kadry pułku t? 
polskiego oręża. Mamy pośród siebie, w Krako ejęgo. W pomyślniejszych warunkach. przyszłe 
wie, pierwszych rannyca, którzy przybyli z BOT sie Legionowi zachodniemu. . Sześcić 
la walki. Jeden pełny pułk znajduje się w ogniu tygodniowa praca, zogniskowana w Zachod 
Inne, gotowo do wymarszu, wyruszają właśnie Sekeyi N. K. N, wydawała rezultaty, któ. 
w slad za tamtym, na trudne posterunki, va któ względu na szezupłość czasu, a zwiaszez 
rych również staną twarzą w twarz wobec. wroga.qnogci, związane z powszechną depresya el 
W toku sq dalsze wreszcie formacye. Ch wilàmiogng należy uznać za nader wydatne. 
obecna pozwala już na podsumowanie wyniku Na ‘pel Sekcyi Zachodniej N. K. N. jstanę 
dotychczasowych prac około stworzenia Legionu y ciągu tych kilku tygodni kadry ochot 
polskiego, wyniku, klóry stanowi ne razie bilans" ,réryeh sformowano cztery pułki pic 
pierwszego i najważniejszego okresu działalności, t worzace razem Legion za ا‎ dE Pula pier 
: jaką podjął Naczelny Komitet Narodowy. w którego skład wszódł w znacznej części y 
Utworzony w dniu 16 sierpnia r. b. Naczelny porowy materyał dawniej już przygotowany, y 
Komitet Narodowy podzielil sie, jak wiadomo, pod rozkazami pułkownika Piłsudzkiego 
‚na dwie Sekcye: Zachodaig i Wschodnią, z któ: wiadomo, zaajduje się już na polu walki, 
rych każda rozpoczęła natychmiast zabiegi około sprawnością bojową, odwagą i wysokiem poja 
sformowania jednego Legionu. W prezydyach waniem obowiązków zdążył pozyskać sobi 1 
ob Sekcyj, w departamentach wojskowym, skar- chlubniejszą opinię. Puik drugi i trzeci, któ! | 
bowym i organizacyjnym, w licznych komitetach wyszkolenie ukończone zostało w dniach 06 
à powiatowych, które w ciągu kiiku dni powołane nich odchodzą właśnie ua plae boju, pod 
zostały do życia, zawrzała wytężona praca przy- en pułkownika Zielińskiego i podpułkow. 
gotowawcza. Odezwa Naczelnego Komitetu, wzy- Chominskiego. Pułk czwarty formuje się i bę 
 wająca do współdziałania najszersze koła epole- yównież niebawem przygotowany do czynneg: 
czeństwa, znalazła wszędzie chętny i czynuy od- ل‎ — E BERT INNER Ys 
dźwięk.. Mimo przesilenia gospodarczego, wywo j e) Ed 
łanego wojną, 1uszyla się żywo ofiarność publi. * Wystąpienia. Wraz z odpowiednią ilością aty) 
czopa. Do biur werbuu&owych we Lwowie, w Kra- زو‎ i konnicy cala formacyg Legionowa lie 
‘kowie i na prowincyi poczęły napływać tłumne | będzie na razie do dwudzigstu tysigg 
zastępy ochotników ze wszystkich stanów. W ra- || razie, — dopóki ej SE ; 
mach, nakreślonych przez Komitet Naczelny, za-||tej sity do rozmiarów poważniejszych. 
rysowała się akcya pełna siły wewnętrznej, ma-|| Znaczenie Legionu L پروي‎ już dziś nit 
jaca w dalszym toku, na szerokiej widowni wo. || 26 ulegać zaprzeczeniu, 15 fo pd 
jenuej, zamanifestować czynnie nasze nieprzeda- Niemiecki publicysta, który bawił temi de: 
wnione prawo do życia i rozwoju, a temsamem| Y Kıakowie i przypatrzył sie junackiej, rze 
chlubnie świadcząca już o naszej żywotności. zaciągniętej pod sztandar Legioru, wy 0۷18۵2 
l Wypadki z zewnątrz przeszkodz ły jej chwilo- || muiemanie, 12 Amstrya 15026 być du 
wo rozwinąć się w rozmiarach, jakie były za-||49 Y baku jej 00 AA 
kreślone na wstępie. Szybko tocząca się lawina Jest ono świadectwem, jak dobr 
wojny oddała czasowo wschodnią część kraju || 1733 za którą monarchia SBWÓJ mis 
we władanie nieprzyjaciela, uszezuplajge tem sa była „Polacy = Ba 10 stoma. ۹ 
mem teren, na którym swobodnie dokonać się| 8° 7 upiększają tę wojnę wlasnem 
miała nasza akcya. Formacya Legionu wscho grzewają wszystkich żołnierzy. 57 
dniego straciła w znacznej cześci grunt pod. no | 
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i Krakowa drób, masło, sery i inne produkty dia} 
Legion nasz” wypełni w całości swoje wojskowe umiłowanych żołnierzy polskieh. Jednak i te, da- 
NS danie, już, walor jego moralay żyje i działaj ; jące się cyframi ująć ofiary, nie tłumaczą jeszcze 
[FA najwyższego, bo wewnętrznego nakazu, poly całej pełni nadzwyćżajnego wyniku, jakim 
tały te dobrowolne bataliony, z najgłębszych) moze się مہ‎ dotąd akcya legionowa. Trzeba 
samorzutnych źródeł „duchowych wytrysnęłą wskazać nadewszystko na ów czynnik eatuzya- || 
sa... i zmu, który stanowił siłę popędowa dla każdego 
818016 jej mogliśmy sprawdzić, śledząc 274 kólka w tym wielkim 80 przygotowaw- 
violowa ofiarność; jaką na wezwanie N. K. N, czym. Zadanie, jakie w oblicza ۷322061 chili} 
nely wszystkie warstwy społeczeństwa na dziejowej nakreśliła sobie Sekeya Zachodnia N, |; 
zego w tej dzielnicy. Nie cyfry — bo te w krajK, ÑN., musiałoby w warunkach normalnych po- 1 


bogim i burzą wojenną bezpośrednio watrzą-| chłonąć nieporównanie więcej cząsu i środków. || 
ym, nie mega panne سب‎ ale wartość mo RS ميمص تي‎ 
ER listy skła a kadrów: ny o K ay ża Rd suro- 


I “bel wiejskiej mi nasi. ۷ ga na 0 
"m "0082 kite do pes skarbed niemal wyéwiezy¢, ubrać, nagiąć do dyscypliny” | 
| niosła miłość maluczkich, najuboższych, n&jska| wojskowej, 28768 ع‎ 107786 w całość sprawną i kar- 
| przez los uposaźonych. Obok gromadnyet]ua Jeżeli przy usilnej pracy zarówno organów 
ir gmin اہو‎ E, obok و‎ pre 15 „jak ciata وه‎ Se po- 


y strumień ofiary, który szedł od 1 dj Boh i uae w. wir pose ہے‎ “| 
eh pietr naszej budowy narodowej. A z takąna naszej ziemi dramatu. 
Xe di 7 BR KARNE RE a. 


kę dò Slam (0 ار کا‎ ye stopniu Roni pu ene eż 
Żywa praca, aby wysiłkiem swym przyczynićakcyę. Zmniejszyła się przedewszystkiem wyda: 
do postawienia ochotników naszych na stopie weh ofiar, وا کر"‎ na Legiony. Okupacye pe: 
bojowej “woei części 2 przez nieprzyjaciela 1 amie 
E Ww tej atmosferze zapału „ogólnego, PA nie- wyjazdy z okolic, zbliżonych do teatru wojny, 
gdnokrotnie zastąpiła kasę wojenną, uformował ANNA wiele Źródeł dotychczasowej ofiar- 
z Legion krakowski. uo$ci. À całego szeregu gmin miejskich i insty- 
WA Sekeyi Zachodniej N. K. N. wykazujajtucyj publicznych, które zdeklarowaly większe 
do d. 25 września wydano w gotówce: nej dary, płatne w pewnych odstępach czasu, nie 
1 ۷ Krakowie K. 135. 000, na ی نه‎ ei może Skarb wojenny Legionów spodziewać sie 
0 na razie przyrzeczenych zasiłków. Z tych sat 
mych przyczyn osłabła znacznie intenzywnosé 
inm obnyeh ofiar prywatoych, Ale i zebrane do- 
tychczas zasoby nie zawsze dają się uruchomić. 
Bardzo poważna część ich spoczywa w papierach 
il wartościowych, gdy, rozległe agendy Naczelnego í 
Komitetu Narodowego wymagaja w każdej Gm] 
elrozporzadzalnej gotówki. | 
Dis FL 5ٹ و"‎ net ھا‎ pus najbardzie] 


۴ و‎ 37.000 K, na oddział ohne 
0 سک‎ na oddział werbunk T 3008 Kn 


vidit Ed ją سے‎ das 81 
eat تو ا اہ‎ w fel „dziedzinić 
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"Akcya Sekcyi Zachodniej N: K. N. nie jest 
llzamknięta. Toczy się ona dalej i ma ważne jesz- 
cze zadania do Spełuienia. Troska o Scodki ma- 
| teryalne, które zadaniom tym mają, służyć, ۰ 
/ska o pełay skarb na dokończenie ء۵٤‎ 
dzieła, musi i w dalszym ciągu górować ponad 
wszystkiem ! 

Gdy pierwsze nasze pułki biorą już krwawy 
chrzest na polach bitew, a w szeregi Legionu 
ciągną świeże zastępy, nie wolno ram zatrzy- 
mywać się w pół drogi. / 

Orez, który zabłysnął znowu w naszym ręku. 
może w tem powszechnem zmaganiu sie ludów 
wywalczyć nam 506 korzyści, 

Gdyż nawet uczciwy wróg będzie musiał uznać 


w naszym czynie wojennym dwie cnoty: 7 : - بر وس‎ c / 
Ze za szczęście ojczyzny potrafiliśmy krew JE o Carme PI s 


przełać, i że umieliśmy w chwilach ciężkiej pro-| 
by dochować wierności państwu, które w dobrej 
swej doli uznawało nasze prawo do życia, 


a = (tejegram c. k. Biura korespondencyjnego). 
^ 3 
f Wieden, 2 października. go nie może wchodzić w rachubę, Legiony te 


utworzone zostały w taki sposób, ze mie 0 
odpowiadają wszelkim warunkom przepi: 
sanym w artykule pierwszym regalaminu, 
dotyczącego ustaw i zwyczaju wojny la: 
dowej, lecz tworzą także część armii 
austro-węgierskiej, z którą są połączone or- 
ganicznym węzłem : członkowie Legionów złożyli 
przysięgę na chorągiew, ich oddziały komende- 
| : وت‎ rowane sa przez oficerów austro-wepierskieh, na 
|noszących nazwę „Sokół“ w Galicyi biorą u- KCS B Pus : PAM 
: 1 WRONA, czele ich stoi jenerał austro-wegierski, który eam 
dział w walkach z wojskami rosyjskiemi i po- x Ren 
: : 1 : 3 podlega rozkazom komendy armii, rs 
sługują sie kulami wybuchowemi z odeiętym| . S ۱ عون‎ | 
końcem. Do tego glówno-komenderuigcy dołączył Co się tyczy rzekomego ۵۵ 


polecenie, aby „Sokołów“ i inne związki tego lacy eh 2 ان‎ koncem DERER Ba Legio 
rodzaju nie uważać za kombatantów, lecz prze- 83» > ی ی‎ ra ا ہا‎ ise 
ciw członkom tych organizacyj występować z cala boston ys dA. RASA فا مر 7 سس‎ 
gurowością ustaw wojskowych. — austro-wegierskie] nie posługuje się 
۶ Rząd” austro-wegierski stwierdza wobec tego podobnemi kulami, 0 
całkiem formalnie co następuje: Wyżej wymie-| Wobee tego stanu rzeczy, wszelka ezynn é 
„niona nazwa „Sokoli“, albo inne stowarzyszenia, Rosyi, zawierająca nieuznamie polskiego 
| dotyczy tylko Legionów polskich, które składają | Legionu jake strony wojcjącej, atanowilaby 
"sie po części z członków takich stowarzyszeń, | jaskrawe naruszenie postanowień hagskich,| 
Ta okoliczność jednak co do kwalifikseyi Le- przeciwko czemu rząd austryacki już 0 
¡gionów polskich pod względem prawa wojenne- | enie podnosi najkategoryczaniejsz; 
1 ; A 
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| Politische Correspondenz donosi: 

Jak się dowiadujemy, rząd anstre-wegier- 
ski przesłał rządom państw neutralnych 
następującą note werbalną, dotyczącą Le- 
gionów polskich : 
|  Główno -dowodzący armii rosyjskiej kazał 
"iw dziennikach polskich ogłosić oświadczenie, po- 
wiadające, że członkowie organizacyj polskich, 
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me sprawozć 
“Dotad Komitet otrzymał te gT 3 
jska کے‎ most, z której wynika, ze S żydowska. 
zostające, g0- bedzie Tozmieszczoną na Morawach w oko ey. 
elskiego grodu, by Berna, . „ludność: zaś. katolicką skierowano. do! 


Krainy i w okolicę Lublany, a ks. Ch. Zegad iń- 
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20 ہت‎ oaeen gorącą PO Mozemy. być. tedy 0 te ludność spokojn; mi, 
łożenia całemu. polskiemu Narodowi ni gdyż wśród. Słoweńców. mamy wielu przyjaci 
edynej obecnej reprezentacyi Naczel Dzisiaj odszedł, wielki pociąg ewakuacyj 


fla © godz. wpół do 12 przed południem: Pojechało 
„omitetu Narodowego, tak SAR „= pociągiem 389 osób ludności ات‎ i 500 
imieniem podległych moim rożka gep. „ludności katolickiej- 


rów i żołnierzy, z głębi serca. płynące pojechał ks. prof. Józef T mik - 
dziękowania : za tak troskliwe zajęcie si Dzisiaj wyjechała - ludność 1 ajbiedniejsza, 5 
: w "miedo | 
my serca- xe: gor EO Dede: gas ce 
ności dla Narodu. za Jego تا ےت‎ dniach rozdzielono obficie تک‎ se | 
sé. posiłek. Pomagaly przy tem panie: Zofia Pe 1 
ratpie, | że R, ee Narodo P t'ó^uwna Rye hling 0 Hia 


dalsze 6002677 Legionów — Polsk > = = | 
y ta samą opieką. pew يطل‎ 2 DE | 


aniem moim 17 mee رت‎ będzie 29922. 2 Are ata 22x pes 
„yć się Narodowi 'ezynami wojenny 2 
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wakuacya miasta. Wiadomo, że steussreeceete Y ۶ 
ielkich miastach kryje sie pełno biedy i nęd 

akowało tej ‚biedoty 5 a حا‎ A 
opiero w czasie ewakuacyi mog 
ER towarowej. o tem przekon “pel Kelty / A KON, 
ieda wyszła - ze swych. zatęchłych E fet 1 

debek na światło dzienne. E . LO 47 


a pociągiem ewakuacyjnym 150 osób, 0 
żydów, 80 chrześcijan. Dzisiaj odjeżdża - ludność 
1 (08 z Grzegórzek w liczbie przeszło ty- 

‚ca . Ludnością tą: zajął: się ix 2 0- 


oe (yeh 3 
290 tomów. 


ja z ; kazanlem ks. N su a, pociąg odej 
dzie o godz. 3 po połud e od. godz. 1 
no będzie. funkeyonow: E | 
wym. „herbaciarnia” dla pokrzepienia i 1 oema 
nia à zbierające się. ludności. : 
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i Dąbia. Bem.‏ ساس 7 ا 
żytej opieki nad emigrantami było bardzo szezę- |‏ 
|śliwą myślą ze strony komitetu, albowiem wysła‏ - 

Ę A obywatele i księża. dopilnuja, by emigrantom da 
- | przyzwoite pomieszczenia i należyte utrzyman 
Część emigrantów krakowskich umieszczoną 2 T 


ie. stała w Nowej Pace w Czechach. Jak świadczą | 
€ -i|sty, nadesłane stamtąd do poszczególnych człon: 
wakuacyjny. Przed kilku det zawią-| ków. komitetu, emigranci nasi w Nowej Pace 

si , Grzegórzkach komitet- obywatelski, 'któ- | zupełności z pobytu zadowoleni i chwalą miejsi 
ostanowił ułatwić „wyjazd uboższej ludności . 2153 ludnosé,, że się szczerze: ich przykrym los 
: ek i i Dąbia i zaópiekować się nimi w miej: | zajęła. — Tak powinno być wszędzie. - 
EET ہے‎ Przez kilka ES w komitecie] Do komitetu obywatelskiego Ww Geen 
OEE się dotąd: po 1. 200 biletów jazdy. = > 


Bieren. ا سے‎ AUR SEU na سو‎ 
Rano odbyło sie w kościele św. Mikołaja 
0 z kazaniem ks. proboszcza Rychlaka, 
ywal emigrantów. by swem zachowaniem 
bezyánie nie przynosili wstydu naszemu 
0 godzinie pierwszej zebrali się członko- 
etu i emigranci w lokalu. komiteta, a stąd | 


| się bądź pieszo, bądź dorozkami na dworzec | 2 7 سے2‎ 
wy. Nadto na dworzec przybyli pp. wice- | / | 
| 


nt Sare, radcy miejscy ks. dr. Caputa, بت‎ 


SZCZ Rychlak, ks. prob. hnas ks. 
82 M i inni. Pa Gb pocią- 
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| Ewakuacya miasta. Zdaje sie, ostatnie wy- ^" ې‎ 
| oadlki, jak szybkie wycofywanie sie wojsk. rO-. A^, We > ع‎ SEE Le 5 
| skich po za linię Sanu sprawiły, iz ludność 
m. Krakowa nie ma ochoty wyjeżdżać. Ostatni L A s 4 

pociąg ‚gwakuacyjny z z najbiedniejsza ludnością 4 APE ۹ 

| robaśniezą z Grzegórzek odszedł w sobotę. Od- 

jechało przeszło 800 osób. Na dworzec towaro- 
pizybył komitet z p. Zieleniewskim 7 
; kan. Rychlakie m, by pożegnać odjez- 
dzajacych. Panie rozdawały hebate i chleb p 

między ewakuowanych. Z ludnością yeda WAS 
prof. Juliusz Malysiak. i słuchacz teos ZYKA ES s. 
Tomasz Respondek. Razem Ge 1 
2 E 5 PRE do 5 5.006 
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aa Dariya z ks. Dron 7 verled 
na czele została pomieszczona w Altenb ur 


fo = ks. Karolem Stowiaezkiem rozsie- 


jdlono w Nowej Pace kolo Kralowego ss > Ex 
| Hradca w Czechach. Merny سے‎ / 14 BLD, 
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)strzeżenie przed nadużyciami - maruderów 
skowych. Starostwo krakowskie wydało do 
stkich Zwierzchności gminnych w powiecie 
tępujące zarządzenie: 
aczelna Komenda Armii wydała stosowne 
olecenie mające na celu powstrzymanie maru- 
erów i żołnierzy odosobnionych od swej Ko- 
| mendy od plądrowania, kradzieży i bezprawne- 
¡go zabierania cudzej własności i t. p. wykro- 


Wobec tego należy podać do jak najszerszej 
wiadomości, że za każde dostarczone świadcze- 
lie (żywność, zwierzęta, podwody i in. rzeczy) 
należy się wynagrodzenie w gotówce, lub pi- 
semne poświadczenie. Gdyby wzbraniano sie 
zapłacić lub wydać poświadczenia, należy prze- 
konać się do jakiego oddziału wojska ci żoł- 
ze należą, jak są mundurowani, jaką mają 
żę, jakim językiem mówią, skąd przyszli 
w którą stronę odeszli. Te daty jakoteż czas i 
iejsce przekroczenia, imię i nazwisko poszko- 
dowanego, jego adres, dokładny spis zabranych 
| zeczy należy o ile możności na piśmie podać 
| natychmiast najbliższemu posterunkowi żan- 


„wej, albo Starostwu. Władze te prześlą natych- 
miast te doniesienia c. i k. Sądowi polowemu, 
który postępować będzie w tych sprawach z 

ij większą surowością. 


meryi, lub najbliższej komendzie wojsko- ` 
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| dzenie telegraficznie wszystkich członków. Na- 
| stępnie oświadcza, że zwołał posiedzenie na żą- 


| gneli zająć stanowisko wobec stosunków, które 
| powstały 


Sprawozdanie z posiedzenia Sekcyi Zachodniej 
_ N. K. N. odbytego w dniu 13 października. آ‎ 
_Prezydyum Sekcyi zach. komunikuje nam: | 

Na mocy uchwały Sekcyi zach. podaje się: 
do wiadomości publicznej protokół z posiedze-: 


mia Sekcyi zachodniej, odbytego w dniu 13 paź- | 


dziernika br. | 
Na posiedzeniu obecni Dr. Jaworski, Sikor- | 


- Ski W., Ignacy Daszyński, Dr. Szymon Przy- 


było, Franciszek Wójcik, Dr. Marek, Dr. Lisie- 
sviez, Dr. Tadeusz Starzewski, Prof, Stroński, 
poseł Zieleniewski, wiceprezydent Sare, Reda- 
ktor Srokowski i Prezes Naczelnego Komitetu, 
Eksceleneya Juliusz Leo. 

Przewodniczący Prezes W. L. Jaworski, pro- 
wadzi pióro Redaktor K. Srokowski. 


Zagajenie prezesa. | 


; Przewodniczący prof. Jaworski 337 
„posiedzenie i stwierdza, ze zawezwał na posie- 


danie kilkunastu członków i zastępców człon- 
ków Sekcyi Zachodniej N. K. N., którzy pra- 


po mozejśeiu się grupy ochotników. 
J 2 8 > 


zebranych w Mszanie Dolnej, a mającej uformo- 


"wać Legion wschodni. Żądanie to uważał prze- 
wodniczący za wzasadnione. Z jednej strony 
mządy: krajowe kilku krajów wydały polecenie: 
aresztowania tych ochotników z Mszany Dolnej, 
którzy nie wstąpili do pospolitego ruszenia, ani 
do Legionów, tworzonych przez Sekcyę Za- 
chodnig. Z «lmgie] strony władze wojskowe pod- 
miosły zarzuty przeciwko N. K. N. i Legioni- 
‘stom polskim, do których działalność Sekeyi | 
Zachodniej nie mogła dać podstawy. Sekeya 
Zachodnia spełniła swój obowiązek, wystawia- 
jąc trzy pułki wraz z odpowiednią kawaleryą i 
artyleryg i wysyłając je do boju. Sekcya Za- 
, ehodnia pracuje obecnie nad utworzeniem 4-go 
pułku. Sekcya Zachodnia cieszy się też zaufa- 
miem i życzliwością Naczelnej Komendy armii, 
czego dowód nowy otrzymała w ostatnich 
«dniach, w których nadeszło przychylenie sie do 
jej wniosków. 
- Należy wiee dążyć do wyświetlenia: sprawy i 
| uspokojenia opinii publicznej. - 


Rezelucya redaktora Stokowskiego 
i towarzyszy. c= 


Redaktor Konstanty Srokowski 
w imieniu wlasnem i. ćzłonków Sekeyi zacho- 
dniej: Ignacego Daszyńskiego, dra Zygmuńta 
Marka, dra Aleksandrą Lisiewicza, dra Szymo- 


‚na Przybyły, Władysława Sikorskiego, Fran- 


eiszka Wójcika i inz, Edmunda Zieleniewskiego 
stawia wniosek na przyjęcie. następującej re- 
zolucyi: ; p. 

„Sekcya zach. N. K. N., wykonując wszyst- 
kie postanowienia, zawarte w akcie zjednocze- 
nia Stronnietw polskich w Galieyi z dnia 16/8 
1914 r., uformowala i wyslala na pole walki 
trzy pułki Legionów polskich, aby, zgodnie. 
z podstawową myślą, wspomnianego aktu z. dn. 


| 16/8, waleryly przeciw Rosyi w związku z mo- 


narchig austryacko-wegierska. > 
. „Drugs połowa N.K.N., stanowiąca autono- 
miezna jego sekcyę wschod. z siedzibą we Lwo- 
wie, nie: rozwinęła równocześnie równie skute- 
cznej akcyi. Stało się to zarówno wskutek bie- 
gu wypadków wojennych, które doprowadziły: 
do czasowego zajęcia wschodniej części nasze- 
go kraju przez wroga, jako też z innych mo- 
tywów, których niejasności Sekeya zach: nie 
uważa. się za powołaną w obecnej porze TOZ- 
praszaé, کت‎ 
„Wobec: takiego stanu rzeczy i wobec dł 
potrwałej już nieczynności Sekcyi wschodniej 
N. K. N., obowiązek nie tylko konsekwentne- 
to i szezęśliwego doprowadzenia do końca 
kielkiego, w 16/8 rozpoczętego dzieła, ale tak | 
je salwowania honoru Narodu polskiego, który 
tawet w najcięższych chwilach swoich dziejów 
tie splamił go nigdy małodusznem odstęp- 
twem, spada wyłącznie na Sekcyę zachodnią 
Y. K. N. W poczuciu tego obowiązku Sekeya 
aehodnia uchwala, co następuje: . | 
ZWAŻYWSZY: E re 

ze ochotników polskich ze wschodniej 
‚Galieyi, mających w liczbie około 5.000 
ludzi stanówić zawiązek Legionu wscho- 
dniego, długimi marszami doprowadzono 

z końcem września do Mszany. Dolnej, 

a wiee na teren Galicyi zach., + E 
że z wyraźnem naruszeniem umów, ro 
dzielających teren działania N. K. Nw 


اک 


ano do tej grupy ochotników także 
Galicyi zach., w szczególności weielono 
do niej zachodnio-galicyjska, organizacye 
żyn. Bartoszowych, tudzież oddział ślą- 
SKI, mimo, że Obie te organizacye były 
77 wiene, a w znacznej cześci także i wye- 
kwipowane kosztem Sekcyi zach., 
e zarówno w czasie nrzemarszów, jako 
w czasie pobytu tej grupy ochotników 
Mszanie Dolnej, dopuszezono wśród niej 
12676 w kierunku jaskrawie Sprzeez- 
m z zasadniczym celem N. K. N. i ja- 
e obliczoną na stłumienie ducha rycer- 
0 w tych przyszłych żołnierzach pol- 


= Ze z powodów częścią niedostateeznych, 
częścią zupełnie niejasnych, dopuszczono 
do tego, że grupa ta w przededniu złoże- 
nia żołnierskiej przysięgi, rozwiązała się, 
“a znaczne jej części już wcielone zostały do: 
pospolitego ruszenia, składając  tesama 
żołnierską przysięgę, juzto 7 
_ się po kraju na bezcelowa błąkaninę i tu- 
— łaczkę, w społeczeństwie naszem 56 
ee i ehao same narazone 
a głód, demoralizacyę i upokarzajac 
nieufność władz: 2" E > 
 Bekcya zach. N. K.-N. oświadcza publicznie, 
za udaremnienie powstania Legionu wscho- 


to spowodowały, najsurowiej potępia, jako 
krawie sprzeczną z postanowieniami aktu 
dn. 16/8 roku 1914, a dla dobra i honoru Na- 
odu polskiego w najwyższym stopniu niebez- 
pieczną.* >» 
Rezolucya Tad. Starzewskiego i tow. 
adeusz Starzewski stawia z kolei naste- 
y wniosek: : ۱ T 
ozwiązanie t. zw. Legionu wschodniego 
łało w całem społeczeństwie wielkie za- 
pokojenie, a to tem więcej, że setki mło- 
zostały po całej monarchii rozprószone 
k Iządów krajowych uważało za wskaza- 
: wydanie rozporządzeń, nakazujących ich 


ztowanie. — 


_ wiceprezydent Sare i prezydent Jan Kanty | 
: Federowiez. 


iego nia bierze żadnej odpowiedzialności i 761 
łalność tych czynników, które udaremnie- Y 


* „Wskutek tych wydarzeń Sekcya zachodnia 
N. K. N., stojąca niewzruszenie na stanowisku | 
manifestu posłów polskich z dnia 16 sierpnia 
b. roku i dążąca z całym wysiłkiem sił do zrea- 
lizowania zawartych w nim idei, uważa za swój 
obowiązek, ze względu na dalsze formacye Le- 
gionu i ich dobro i nieskalaną sławę, stwier- 
dzić, że nie miała żadnego wpływu na akcyę 
Sekcyi wschodniej, która wywołała powyższe 
następstwa, i że wskutek tego za te następ- 
stwa żadna na nig nie może spadać odpowie- 
dzialność. * 

Wniosek ten popierają członkowie Sekeyi: | 


Oświadczenie ۰ 

Przewodniczący oświadcza, że powyższych 
wniosków nie podda ani pod dyskusyę, ani pod | 
głosowanie. Jakkolwiek jest zdania, że losy | 
grupy zebranej w Mszanie Dolnej. przyniosły |. 
szkodę ogólną, to jednak wnioski usunąć musi. 
z porządku dziennego z powodów formalnych. | 
Wnioski zawierają sąd o Sekcyi Wschodniej. 
Do wydawania takiego sądu nie jest kompe-| 
tentną Sekcya Zachodnia, ale to zgromadzenie, | 
które dało całemu N. K. N. mandat. ۱ 

Powtóre:i Sekeya Wschodnia nie zabrała jesz- 
cze głosu i nie przedstawiła jeszcze historyi gru- 
py Mszańskiej, bez tego zaś nie można wyda- 
wać sądu o niczyjej winie.. 


5 
oi 


Druga rezolucya red. Stokowskiego. - — 


Redaktor K. Srokowski wobec powyższego 0- 
świadczenia Prezesa oświadcza, że uznaje przy- 
toczone przez niego formalne względy i stawia 
wniosek na przyjęcie drugiej rezolucji, która 
| brzmi:: 2 

„Sekeya Zachodnia N. K. N., uważająć roz- 
wiązanie grupy: ochotników w Mszanie Dolnej 
zgromadzonej, a mającej stanowić zawiazek t. 
zw. Legionu Wschodniego, za: wysoce szkodliwe 
pod względem ogólno-narodowym I za sprze- 
czne z ideą, wyrażoną w akcie z dnia 16-g0 
sierpnia 1914 r., której urzeczywistnienie jest 
obowiązkiem N. K. N., stwierdza, że Sekcya 
Zachodnia N. K. N. za losy tej grupy. żadnej 


1 2 Qu 
TR 


odpowiedzialności nie-ponosi^ = = ć  ć 


© Dyskusya i głosowanie. — nach nalen es Lier 
. Przewodniczący otwiera dyskusye nad tym í > 

wnioskiem. - e | | کے‎ hora’ py کے‎ 

_ Do głosu zapisuje sie prof. Stroúski, któ- | etes 

ry uważa również za szkodliwe to, co się stato, 5 | d zegel 3 
z oddziałem wschodnim, ale, wychodząc z za- e 
łożenia, że Sekeya Wschodnia powinna przed 2 i É Mie 

pelnym N. K. N. złożyć o tem swoje sprawo- 

zdanie i że tylko pełny N. K. N. lub wspólny : alg zo 

komitet wykonawczy. mogą © tem wypowie- e 


dzieć swoje zdanie, stawia wniosek następu- Lath ۶ هه‎ EER 一 Mer x 

jacy: | 

0 „Wobee.tego, ze zapowiedziane jest posiedze- سس ےی‎ 9 5 
nie pełnego N. K. N. lub komitetu wykonaw- 7 : ; 


'czego, na którem ma być złożone sprawozdanie vec X Se te te 
Sekeyi Wschodniej N. K. N. i rozpatrzona spra- 
wa oddziału wschodniego, Sekcya Zachodnia lara CO m Ts 


nie. będzie sama zajmować sie tą sprawą jako 7 D 8 2 z 
4 S 3 
A * 


należącą do całego N. K. N! 
7 kolei zabiera głos poseł Daszyński, 
wnosząc, aby ze względu na ogromną ważność «YE 


spraw, które w proponowanych rezolucyach zo- : سے‎ ST : 


stały poruszone, Sekcya uchwaliła wezwać Pre- 

zydyum do ogłoszenia publicznego protokołu — ae 

z dotyczącej części posiedzenia. ` OZ he (Lege ہےے۔صے ع‎ 

| Przewodniczący poddaje pod głosowanie dru- = Go Pec 
{ga rezolucyę redaktora Srokowskiego. Rezo- رم‎ 

lucya ta przechodzi wszystkiemi głosami przy = c 

|jednym niegłosującym . > | هود‎ fan bee Lodo ŻA 
| "Wreszcie uchwala Sekcya wniosek posła Da- 7 ` DAS 
szyńskiego w sprawie publikacyi niniejszego a 2 Teo جع دمل‎ A AŻ [^ 


W. L. Jaworski mp., . 1. Daszyński mp, 
EE SADTOZOS. e لست دا‎ WICODPOZeR. => | 9 ze 


—K. Srokowski mp, i 


Bi E = 2 Lor 7 7 
FETTE Boo DE وه موس‎ A 9 | f 7 9 n € 7 

SEE ټیب سو می‎ N See = E GEE SA | 
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1 Gdy poczęła kiełkować myśl stworzenia pol-| 


| skiej organizacyi wojskowej, przewazna część: 
| naszego społeczeństwa nie przewidywała nawet, 
| że tak bliską jest chwila urzeczywistnienia | 
| młodzieńczych wówczas porywów, na które pa- 

| trzono z niedowierzaniem, a nawet lękiem, mar 


B 


|| jąc poza sobą świeżo ostatnią rewolucyę w Kró- 
| Hestwie i jej następstwa. Obawiano sie ze wzglę- 


du na pewne stronnictwa, Wiadomo, wśród ja- 
kich okoliczności obawy te malaly, znikały, az 


||| wreszcie pamiętne zgromadzenie w Starym 
| Teatrze było początkiem żywszej akcyi, zapoczą- 
| tkowaniem zbierania skarbu wojennego, a gle- 
|| [boki nastrój panujący na sali budził nadzieję, 
| ze znikły stronnictwa i waśnie, a przewodzi je- 


dna wspólna myśl niepodległość Ojczyzny. | 
Rost i rozwijał się pierwszy hufiec polski, 
za Sprawa, 


| żyć może na naszych przyszłych losach. 


f działy, patrzące na siebie z ukosa, a powstają- 


I ce frondy w stronnictwach, wytwarzały fron-| 
|fdy w oddziałach, tak, że obawiano się powa- 
| fźnie w tych sferach, które stanęły teraz u steru 


|| Legionów, aby uzbrojenie oddziałów nie wy- 


[votalo przykrych niespodzianek, podczas wy- 


| borów, a z daleka dochodzić zaczęły nawet wie- 
¡Sci o ich zamierzonem rozbrojeniu. - 
Jedni obawiali się rewolucyi, drudzy wybu- 


| Fehu powstania, a szukać zaczynano pośrednich 


dróg upływu budzącej się energii i użycia jej 
٢٣٢١ jaknajbardziej bezpiecznej formie. c 
-Rok 1863 jednych podniecał, drugich ziębił, 


| ljedni w zbrojnem wystąpieniu widzieli jedyną 


| FZdeprawowała nas atoli walka stronnictw) 
| jÎ pokutujące w narodzie warcholstwo. Wnie- ] 1 : 
| Fsiono jej zaezyn do zbrojnych szeregów; każde: dat dobry przykład, poczuł się sługą nie partyi, 
jemal stronnictwo poczęło tworzyć własne od-| lecz narodu, poddał się zwierzehniezej komen- 


'kosocyalista. Ale wzniósł się ponad stronniczość, 


li drogę do-zdobycia samodzielności, drudzy no- 


we nieszczęście. Nie było jednomyślności, a nas! 
wet ten tak zwany historyczny dzień 16 sier-i 
pnia, niestety nie spełnił wszystkich nadzei. 
Tak płynęły tygodnie — tygodnie pracy po- 
owieznej w normalnych czasach dopuszczalne, | 
lecz niedopuszczalne w chwili, gdy zegar dzie-; 
jowy wybił swoją godzinę, gdy każda chwila! 
tzadecydowaé mogła o naszych losach i powo-! 
dzeniu wielkiego przedsięwzięcia. 
Wypadki postępowały błyskawicznie po so-' 
bie. Wojska austryackie i niemieckie wkro-! 
rezviy na terytoryum rosyjskie i pierwszy od-| 
dział „Strzelca“ nie czekając na dalsze posta- 
nowienia, poszedł po pierwszy chrzest i trwa! 


ii w ogniu nieodstępnie, dając wzór nowym za- 


‚ciagom wstępującym pod wspólną komendę! 
Legionów. i 
Rosną pierwsze pułki, trzy odeszły na pole’ 


tkim czasie | bitwy, czwarty formuje się. Oddziały te zdo-' 


były żołnierzowi polskiemu należny mu szacu-; 


| 


Komendant Piłsudzki budził zrazu obawy, ja- 


dzie c. k. armii, sam do niej wstąpił i złożył 
przysięgę wojskową austryacka, rozumiejąc, że 
tylko w ten sposób kwestyę Legionów można: 
postawić na gruncie realnvm. | 


Wypadki IE szybko po sobie nie 
mogły ziścić pierwotnego zamiaru wszechstron; 
‚nie. Zapoczatkowany Legion wschodni, zasko- 
‘ezony został ofenzątwą rosyjską i zalaniem 
wschodniej i środkowej Galicyi i skutkiem tego 
| nie postawiliśmy. Legionów w takiej sile licze- 
||bnej, jak myślano. + .— 


| Co gorsza, 57 Legionu * wschodniego, 
, nie miała czasu wyklarować się należycie — 


pee 


nagle przerwana w swym toku — pozostawia 
po sobie niemiłe wrażenie i niepożądane 
reminiscencye, które byłyby zapewne. usu 
nięte, gdyby nie było zabrakło na to 
czasu. Wszak w Legionie zachodnim były także _. Hee A: a تش‎ 
fe سے‎ A s a a byiy cud niedoszly Legion wschodni. Niewatpliwie nato- 
سج‎ A T A ość ies = تہ‎ „,, miast szkodliwem było uchwalenie wniosku p. 

Au 1 Ad € f a DZE ED 2 5 5 a n PY و‎ 7 
dano: sobie-doskonale~rade, bo... miano na G ہے‎ opublikowad proto = 
= i "Ee 2 YA 2 1 tego posiedzenia Sekeyi zachodniej. >= 
وديك رانا‎ A e $ M. z ae K 5 CC n | 

Wyprowadzony na predeeYze Lwowa zawig- | E 3 e N a دراو ین‎ pos 
EN دد‎ i rannym). I cóż z niego widzimy: SEZ | 
zek Legionu wschodniego : Z RSE: e A ومس و‎ ceo 
ES onu یی یت‎ doprowad DY de Oto ezyta sie istny magazyn pólstówek, nie- 
Mszany dolnej i pozostawiony tam rozmaitym 


za -domöwien i zarzutów nieokreślonych. Takie‏ و oke burs‏ من 
¡Wpiyrom nie wojskowej oynajmnieg natury, 22°! Pozostawienie wolnego pola fantazyi czytelni-‏ 
nim zdecydował się na weielenie do c. k. armii | gy, jest czynóm nierozważnym. Naszem zda-‏ 
i złożenie przysięgi.» rozszedł sie. = A : : ee ies‏ 
eas nie Diem nalezy albo zarzuty jasno sformulowaé i‏ سے tei‏ مد کت .= 
mo BR dp. ge di usd > 21. wysnuć z nich wszelkie konsekwencye — albo‏ 
znane, nie mogą być wogóle ustalone, dopóki i26 spokój tej polowicznosci, o której nie wia-‏ 
Sekoya wschodnia N. K. N. nie stwierdzi, CO ¿omo doprawdy co sądzić? Uznano bowiem,‏ 
AE da > : T = Ec en ze nie nalezy ferować wyroku — równocześnie‏ 
5 ۳ و کت به Nie może być wyroku przed ukoñezeni sle- 二 E‏ 
aa S 3 3 RE to 9/۶ uchwalono opublikować i pierwszą (nieprzyje-‏ 
STATS. 8 > ; ) rezolue . Stokowskiego, zawierając‏ 
Tymczasem tem-zuchwalej grasuje plotka tap EC R eo att‏ - 
M: . 5.074 cały szereg ciężkich zarzutów pod adresem‏ : = 
a podobno*az do Wiednia rozeszły sie jakieś dor m wschodniej. >‏ 
podejrzenia i nieporozumienia. To skłoniło za- » : T k D la‏ 
D > p: A eos =‏ ہے pewne sekeye zachodnią N. K. N. do zajęcia się‏ 
= ےت excya ae = P x‏ سے tą sprawą na posiedzeniu odbytem dnia 13 paź-‏ 
dziernika. P. Srokowski we wniesionej przez powszechnienie OW yC! a lo < =‏ 
siebie rezolucyi stwierdza miedzy innemi, że stępuje E uc dp a ۳ o RE SOIL‏ 
„zarówno w ezasig przemarszów, jako też w wschodniej. To trzeba powiedzieć jasno 1 Wy”‏ 
czasie pobytu tej grupy ochotników w Mszanie ee E : El uen dm T‏ 
Dolnej dopuszezong wśród niej agitacye w 2908 ee a o‏ 
kierunku jaskrawo sprzecznym z zasadniczym wynikła z pomyłki popeinionej przez PoS‏ 
celem N. K, N. i jawnie obliczoną na stłumie- domosé, co do skutków wniosku 4 Be‏ 
ا ہے ‚nie ducha rycerskiego w tych przyszłych żoł- 59 natenczas =, paren‏ 
'nierzach polskich“ = ale rezolucye tę cofnął, | 56 zebranie nie poszio za rada ue ditsc e © :‏ 
Ten uwazajac również A 9 e > id‏ دیا ‘gly prezes. Sekeyi prof Jaworski zwrócił.‏ 
ae m 2‏ کے 30307 wage, Ze niedopuszczalne są wnioski, zawiera- = stalo : E‏ 
jace sąd o Sekeyi wschodniej. „Do wydania ta- 86 Z a a ; + x E ek iom ped‏ | 
kiego sądu nie jest kompetentną Sekcya Za- na przeć pemym | e "dl EN KN |‏ , 
ce wa.‏ ملد  léhodnia, ale to zgromadzenie, które dało ca- Sprawozdanie, i ze tylko pomy‏ 
semini T‏ ات ‚lemu ` Naczelnemu * Komitetowi Narolowemu, E‏ 
mandat. Powtóre: Sekeya \schodnia nie za- powiedzieć swoje zdanie, stawiai 1111108612 Dar‏ 


— 


Można mieć wątpliwości, ezy potrzebnem bys! 
ło uchwalać, co się rozumie samo przez się, że 
Sekcya Zachodnia nie ponosi odpowiedzialnoser 
za to, co do niej nie należało, mianowicie za 


1 


WE ura 


wspólny komitet wykonawczy mogą o tem wy- 
! 


brała jesz JOSE ni : Ha stepujacy: - AA 
brała jeszcze głosu:i nie przedstawiła We : wo. nee oo 
dzenie pełnego N. K.N. lub komitetu wyko- 
nawezego, na którem ma być złożone spra 

ie Sekeyi Wschodniej N. K. N. i roz ES 
sprawa oddziału wschodniego, Sekeya 


zdanie 
trze 


of. Stronskiego był zupełnie wystarczający.. jest ten, 
Teraz zaś spada ha Sekeye zachodnią wielee 1689 9 
|niemiły obowiązek postępowania konsekwen- skiego. P. 
||| tnego, dalej po opublikowaniu oskarżenia. . | A 

|| Ogół musi już teraz znać winę i winowajców] = 


List hr. Skarbka, و‎ TE 


Od Aleksandra hr. Skarbka otrzymujemy: مهود‎ Sekcyi Zachodniej N; K. NeMiejsce prof. | 
į Bastępujące pismo: 7 Dra Surzyckiego zajął poseł Zieleniewski, | 
| Nowy Targ, 11. X. 1914, Pen d می‎ URL a 
|| Od pewnego czasu pojawiają się w dzienni- 2 ^. ی یم‎ ARE 
| we دع‎ do رہ جو‎ keya Zachodnia N. K. N. reprezentuje stronni- 
keyi wschodniej N. K. N. p. Tadeusza Cień: en demokratów- po. > 
peo i do mnie, domagające się od nas 2 demokratów, uud Du i socyalistów, 
enia sprawozdań z działalności i rachunków =. ann 
dz użytych funduszów. zi 
| W numerze 293 „Naprzodu powtórzył ta- 
|kie wezwanie p. Inżynier Hausner, zakładająć 
| | przytem protest przeciwko działalności p. Cień- 
skiego. i mojej. W odpowiedzi na te wezwania 
wiadezam, że jestem każdej chwili gotów. 
|| złożyć sprawozdaniesprzed Naczelnym Komi-| 
| Ltetem Narodowym, o którego zwołanie niniej- 
| szem JE. Prezesa Dra Leo upraszam. 
| P. inż. Hausnera pozwalam sobie w odpo- 


| wiedzi na jego zarzuty zawiadomić, że wszel- 


ką odpowiedzialność za moje postępowanie | ip a 
Hore bez zastrzeżeń wyłącznie na siebie. Żar 


ę tylko, że p. inż. Hausner, jaką wiceprezes 


> à > 
= zadat sobie trudu 7 20 t Le 4 ÿ 2 
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Przew. Wyd: 
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an ور‎ Bam te EOR. Meger | 


| = s ber wal EA Are ی‎ 
سے‎ 9o ol me à 


| porcelanę wytiuczono. vvszysukle Sklepv pra 
-| wie złupiono, a towary częściowo zabrane zo 

/ osoby, która wezo-|staly przez kozaków i piechurów, części 
t raj wróciła z D Micy, otrzymujemy: cie-| Sprzedane za bezcen (worek mąki sprzeda 
kawe informagfe, dotyczące gospodar-| no po 4 K, pare nowych butów po koro: 
ki Rosyan w/tem mieście. Wojsko rosyjskie pladrowalo wszędzie, 
: wet po piwnicach i strychach, dobywajac sie 


Meskale w Debiey. 


Od wiarygodn 


پان 


Przed paru dniami zamieścił w wiedeńskiej 


nan Le nawet do przedmiotów, zamurowanych cegłą i 
s „N. F r. Presse‘ wojenny jej korespondent Ro- cementem w piwnicach. Wiele rzeczy po 

à da-Roda, Miadomosé z Dębicy, jakoby ۷ żołnierze rosyjscy ze strychów i mie- 
© |nie, którzy w tem mieście bawili przez 12 dni,| kan na ulicę رت ہے‎ AA 


|zachowali się „jako tako przyzwoicie“ i spalili 
tylko 7 domów w rynku. Wiadomość o spa- 
leniu tych domów okazała się prawdziwą, na- 
tomiast p. Roda-Roda otrzymał zupełnie myl- 
ne informaeye co do „przyzwoitego zachowa- 
nia się wojska rosyjskiego w Dębicy. Żołnie- 
rze bowiem rosyjscy zachowali się tam wprost 
okropnie, siejąc straszliwy postrach wśród miej- 
seowej i okolicznej spokojnej ludności. 


Studnie zapełnili Rosyanie nawozem i p 
ną końską tak, że nie było po ich ucieczce ni 
jednej studni w mieście do użycia. SA 

Leżący pod Dębicą folwark hr. 6 
spalono i zrównano z ziemią po zabraniu b: 
dła i siana. = S 

Prawdziwie rosyjskie orgie Wyprawili 20 
nierze w domach prof. Staronia, sędziego Gr 
این‎ ED : sa ..|cha i inżyniera Rozwadowskiego. Salony w 

Rosyanie przybyli tam 23 września w sile tych domach wyglądały potem jak chlewy. — 
około 10.000 ludzi. Było w tem 4.000 kozaków, | * s gala -doszezetnie plebanie, a miejsco- 
6.000 piechurów i jedna baterya poiowych ar- wy prałat, poważny wiekiem, ke Euge eee 
+ mat. Komendantem. tej kolumny był generał Wolski, narażony był ze strony rosyjskiej na 
Mieroszewskij, „prawdopodobnie zmo- straszne upokorzenie. Żołnierze bili go bez po- 
„[Skwiezony Polak, gdyż mówił dobrze po pol- wodu nahajkami, chociaż wszystko, co miał do 
‚sku. Zamieszkał on w m dyrektora, Tow azen. | picia, oddał zgłodniałym Mosk: 

| kredytowego P. Hubiekiego, WSZ E Dalej zrabowano mieszkanie dyr. gimn. p. Szy- 
62 profesora gimn. Kalitowskiego. W braku dłowskiego, prof. Miillera i innych obywateli. 

a spalono w tem mieszkaniu Wszędzię zniszczono. meble, pozabierano na- 
wszystkie meble,zpodobnie jak X > |ezynia kuchenne, wytłuczono sżkło 1 portela 
|nych domach. Miasteczko całe dosłownie nę, fortepiany rąbano siekierami i palono nie 

A AŻ 2 پا‎ 2815 ) : 7 ۳ = TEE = = 

domach. staty konie kozackie. Urządzenia mie-|} Je, W których spali żołnierze, były zan 
zań popalono i poniszczono, bieliznę, pościel, 


czyszczone gorzej, niż stajnie lub obo Y. 
To) rebro stolowe zrabowano, szkło i 
= موس وو‎ eic INE | وس وچ چو سو و مہم بب‎ 


-. Zmęcali się też Moskale nad ludności 
usu ie. Między innymi nad znanym 


= d 
LE اک‎ > 


Et sol jad |‏ يترد کم مھ ہس 


7 października następujące telegramy: 
I S 
Obywatel Komendant Józef Pilsudski 
I pułk c. i k. Legionów polskich. 

W imieniu i na podstawie jednomyślnej u- 
chwały Sekcyi Zachodniej N K. N. przesyłamy 
Komeadzie i żołnierzom I pułku Legionów wy- 

| „razy serdeeznego podziękowania, uznania i 
| | szczerej, dumy z powodu walecznego męstwa. 
| rjakiem I pułk Legionów dotąd się odznaczył 
w boju z odwiecznym wrogiem. Honor Pelski 
| | walczącej zajaśniał przez I pułk Legionó v no- 
« Wym blaskiem, 
| Prezydyum Sekcyi Zachodniej N. K. ۰ 
n | 
Ersceleneya Durski 
"Naczelny Komendant c. i k, Legionu polskiego 
W imieniu i na podstawie jednomyslaej u. 
chwały Sekeyi Zachodniej N. K. N przesyłamy 
' Komendzie i żołnierzom II i HI pułku Legio- 
nów wyrazy serdecznego podziękowania, uzaa- 
| Bia i szcrerej damy z powodu walecznego me 
stwa, jakiem II i III pułk Legionów dotąd sie 
odznaczył w boju z odwiecznym wrogiem. ‚Ho. 
mor Polski walczącej zajaśniał przez II i III 
| puls Legionów nowym blaskiem. 
| Przy tej sposobności wyraża. Sekeya Zacho- 
dnia gorącą nadzieję, Ze II i IH pułk Legionu 
| polskiego, spełniwszy swój obowiązek 7272ھ‎ 
"Bki na węgierskiej ziemi, powróci d^ Polski, 
aby: razem z pulkiem 1 Legiopu oczyścić zier 
‚| mię z wrogiego najazdu rosyjskiego. . 
| ~ Prezydgum. Sekeyi Zachodniej. N. K N. 


pe 111. 


polskie w Austryi do walki z Rosyą, zatwier- 
dziła ‚© i k. Naczelna Komenda Armii utwo- 


msekeya Zachodaia N. K. N. — w dia / 


Do eik. Naorelnej Komendy Armii. ‘ 
iedy w dniu 16 sierpnia Koło Polskie je- | 


rzenie Legionów polskich, by w związku z nią 
podjęły walkę na tetenie ziem polskich z od 
wiecznym wiogiem. Taka myśl przyświecała 
wszystkim Polakom, taki był istotny cel po: 
wstania Lezionów. Lud polski poszedł chętnie 
za skierowanym doń apelem, tysiące ochotni 
ków zgłosiło eie do szeregów Legionów, wszyst: 
kie warstwy społeczeństwa pospieszyły ze skła 
daniem bardzo poważnych datków na ów ce 
do dyspozycyi Naczelnego Komitetu Nacadıc | 
wego. | 
Pierwszy pułk Legionów pełni juz swe 2 | 
danie walcząc z wrogiem na ziemiach Króla 
stwa Polskiego z wielkiem powodzeniem. Drv 
gi i trzeci wysłano na Węgry dla przysposk 
bienia się do gołowośsi wojennej. Ale i te 2% 
żyły w walkach w Karpatach dowód SRR 
ści bojowej i waleczności, 

Ponieważ zaś obecna sytuacya wojenoa d$. 
puszcza użycia calego Legionu polskiego* na 
terenie wojny w Królestwie Polskiem, spsinie- 
nie tego życzenia stato się najgorętszem pra: 
gnieniem całego narodu polskiego. 

Powołuiąe sie na rozkaz c. i k. Naczelnej) 
Komeady' Armii z 24 sierpnia 1914 i zadość- 
czyniąc jedaomyślnej woli społeczeństwa pol- 
skiego zwraca s'e Naczeiny Komitet Narodowy 
z najgorętszą prośbą do e. i k. Naczelnej Ko: 
mendy Armii o zarządzenie, by wszystkie 0d: 
działy Legionów -polskich zostaly złączone i 
postawione na terenie wojennym w ziemiach 
Królestwa Polskiego, gdzie bez wątpienia ECU 
danie swoje z największem Po sig 
wiernie spelsia. 

Dr Leo, prezes Kola Polskiego. i |przewodnii | 
007 Naczelnego Komitetu Narodowego. 

"Dr Jaworski, prezes Sekcyi bue 
Naezelnego Komitetu Narodowego. ARE 7 


da myślnie uchwaliło powołać społeczeństwo —— 


yi n P 


ly prze: 


Be ia. wstępne تیم‎ 
zojskowe, wyniesione z armii lub z dotycheza- 
vych organizacyj militarnyob polskich, Co do 


lezyli 17 rok życia, aż do lat 40. Zgłaszający : 8 


8 być legionistami  zaprzysiężonymi. — 


ia ue د‎ w Departamencie Wojskowym 


, komendant gmachu, T. Skórkowski 


04 chwile nadpiwnej zadumy. 


— Z miasta. Od kilku dni panuje weselszy 
dotychczas nastrój. Wiadomość o przedłuże 
| Ze wprowadziła w zachwyt mieszk 
ców naszego miasta, a obszerne lokale jednej 
7 tutejszych restauracyi nie mogły „pomieś ścić | 
|biesiadników pijących toasty na cześć deleg 
ley: — zdobywców moratoryum i obrońców z 
d mien tysiecy obywateli miasta. Pray! 
| każdym wypitym kieliszku rozbrzmiewały: Się | 
|| okezyki: niech żyje moratoryum! nie płacić! ہا‎ | 
Zaniepokoiło £0 płatniczych, sądzących z. 
wojowniczego zachowania się wyzwoleńców, ze 
moratoryum obowiązuje także te gościnne lo- 

kale. Tu jednak ono nie obowiązywało 1 i w 11517 | 
- | cięższych czasach ewakuacyi, ściany pękały od | 
niedoszłych oblężonych, a monotonne woła: | 
nia — bombka dla pana radcy — د‎ | 


y 


"W mieście ruch automobilowy zmniejszył § się, | | 
od dwóch dni nie było nowych wypadków prze- 
jechania przechodniów, a nawet żaden wóz | 
tramwajowy nie otrzymał ciosu od dumnego ze 
swej chyżości, choć młodszego wiekiem kolegi. 

Do niedawna zamknięte niegościnnie z roz- || 
kazu władz wojskowych szynki nadrabiaja. Sku 
tecznie wstrzymane targi, bo pomruki o cho- | 
lerz^ i straszna nędza wpływają na podniece- 
nie pragnienia i większy zbyt 2 
e d 4pokrzepieielki". - 

W braku najrozmaitszych widowisk, kinem: 
tografé ów i cyrków, kawiarnie stają. się j 
mi miejscami schadzki, dla licznych słom 
wdóweów; których rodzimy” pozostał y 
W zabezpieczonych przed grożą wojny asyliach 
i dla _zasiągnięcia języka o bezpieczeń ie 

zagrożonej do niedawna twierdzy 
niej ziewających z nudów ojców i mę 
rych wojna przemieniła na nieomylhych: 
tegików i zdobywców. 

Znikli z miasta zupełnie adwokaci (to. je 
którzy tworzą trzy czwarte w przedsta 
stwie Palestry) nigdzie nie słyszy 
nych powitań: kelnerów i fryzyer w „St 
na mecenasa“ و‎ a przedłużon 

8 


brało "nawet i tę małą nadz 
‘sow, jakie poza 4 m 
sprzedażach, skargi ۳ kslowe w- 
kancelaryach adwokackich tworzą 


ES 


(Ameri xy dei) 7 


omocników w manipulacyjnych ka 


[5ciach na froncie... ۶ 


ryty te obmyślano. 


—— A 
—Óc— RE 


| 


| nafta, 
zasiu 


ni Bineerzy. - 
Czyszczenie miasta odłożono do 


kiego Krakowa. 


| Węgrzech. Otrzymujemy od Komendy Legio- 
| now nastepujace informacye o walkach pulku 
| 11-80 i HI-go naszych Legionów, stoezonych na 
| [[terytoryum wegierskiem z Rosyanami : 

| | - Znaczną część wysłanych na karpacki teatr 
| pwojenny Legionistów brała udział w dn. 6 i 7 


4 znaczyła się wielkiem męstwem i dawała wokół 

przykład inicyatywy i wytrwałości. Część sil 

chroniła skrzydła operacyj wojennych, przy- 
zem starła się z patrolami i drobnemi grupkami 

ciwnika, es 

Proez tego w ostatnich dniach walczyły dro- 

części Legionu w innych punktach karpa- 


teatru wojennego. > 
trudów podróży, mimo, to, że ' 
. wagonów i marsze odbyły się w 


ospiechu, duch wśród żołnierzy był za- 


rudności zaprowiantowania, wynikających 
twa kraju. = | = 


anowie koncypienci PSieroconyen kancela® 
adwokackich pelnig* służbę sanitaryuszy, | - 
yach. 
wojskowych i przy prowianturach, gdzie są 
|| bardzo pozadani, ze względu na swe prawnicze 
|zdolności i biegłość w języku niemieckim, któ- 
gre to przymioty są zupełnie zbędne w czynno- 


12 


| Po sporządzeniu taryfy maksymalnej (fakty-| 
jeznie maksymalnej co do cen), Kraków będzie: 
zaprowiantowany znakomicie, równie znakomi- 
cie jak kieszenie hurtowników, dla których ta- 
i Miyny bieńczyckie pracują dniem i nocą, aby: 
przyspieszyć zaopatrzenie Krakowa w „tanią 
make“. Znajdzie się wnet równie tani węgiel i: 

à, O czem myślą tkliwi o dobro miasta jego: 
sfuzeni ojeowie: Bazesy, Judkiewicze, no i 


| pojawienia. 
sie setnego wypadku cholery w granicach wiel- 


— Udział Legionistów polskich w walkach na 


E‏ ۰ 3 5 3 وچ 
4b. m. w starciu pod Marmaros Sziget, gdzie od-] -‏ 


73 nakomity i nie uległ zmianie nawet wo: 


R Kraków, 15 października 

W poniedziałek dnia 19 b. m. o godz. 10.2 
ano odbędzie sie posiedzenie. een 
N. K. N., a we wtorek dnia 20-go b. m. pos | 
dzenie pełnego N. K.:N. a 
Wszystkich członków sekcyi wschodniej 3 
praszam, aby niezawodnie jawili sie na te po 
siedzenia w Krakowie, tem bardziej, że w chw 


otwierać się będzie przed nami coraz więcej té 


‘dni po utworzeniu N. K. N, 
|itworzy sie pole do pracy. 
|. Na- posiedzeniu pełnego N. 


chodnia, bez wysłuchania sprawy ze strony se- 


wie opinie, których tendencye oskarżycielskie 
przekraczają wszelkie 


wszystkie przyczyny, które wchodziły w grę 


Tadeusz Cieński, 


Polscy Legioniści w bojú. Pod tym tytułem 
-donosi „Wiener allgemeine Zeitung" z Buda: 

sztu: Gdy wojska rosyjskie dotarly do M 
maros Sziget, wysłała przeciw nim komenda 
wojsk także i polskich Legionistów. Są to pra 
wdziwi Polacy, gimnazyaliści i słuchacze 
wersytetu-w wieku od 16-tu do 20-tu lat 
oddział polskich Legionistów nie był je 


ży zetk 
— jak sie 


li obecnej nie jest nieuzasadnioną nadzeja, a 
tenu wschodniej części kraju, na którym nij 
|było nam danem działać dłużej, niż dziesiet | 
a teraz może 0: 
2 K. N. rozpatrzona; 
będzie również sprawa oddziału wschodniegoy 
| Niepodobna powstrzymać się od najgłębszego, 
ubolewania, że w chwili, gdy było już postano- 
wione zwołanie pełnego N. K. N., sekcya za- 


keyi wschodniej, ogłosiła publicznie w tej spra- $ 
granice. Na posiedzeniu | 
peinego N. K. N., jako jedynego kompetentne- 
go do wydania opinii ciała, ocenione będą. 


przy załatwieniu sprawy oddziału wschodniego. | 


prezes sekcyi wschodn, N. K. N. ۱ 
— Kraków, dnia 16 października | 
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| Dnia 19 b. m. odbyło się posiedzónie sekeyi|| Ze 2) جح‎ ep c ےہ‎ 
| wschodniej N. K. N. Przewodniczący wydziału || W Krakowie do dni = re 
| wojskowego hr. Skarbek złożył ده‎ iso || ¿no domagali się zwołania 2 nn niesier 
1. = 2 A ORZYSZ ævi we vie zapowiedziano przenie 
oddziale wschodnim, wyjaśniając przyczyny, || Key T oo SO و‎ 
któr awiły, 7 rzeni d /seho-1| JEJ do Bre a, د‎ RA 
które sprawiły, że tworzenie legionu wscho: || 191 40 لكل‎ Ex کر ےت = د‎ 
|dniego, rozpoczęte przez sekeye nie doszło do ze 3) uchwala tej Sekeyi, zebranej naresze 


Ę 


takich rezultatów, jakich się pragnęło. dnia 16 września a. Mc ہے‎ | 
Przyczyny te były następujące: żenia przysięgi“ nie została wykonana, 1 


3 E +601 8 ieni 62101 
| 1) Wedle powzietej dnia 27 sierpnia uchwały || Ze DAP E ات ےت‎ ~ 
| jednomyślnej wýpýlsego komitetu wykonaw-||stom swobody złożenia lu A 

BĘ RR R || sięgi ae 
czego N. K. N., glozonego z prezydyow obu || Cel: Si es bie wy-| 
Sekty), mi być d przysięgi pospolitego rusze-|| 2e 4) wydział wojskowy przypisał sobie w. 


[nia dolgezehy dodMtek o walce za wolność Pol: | | 180208 prawo rozporzadzania Legionami 1 76 | 
kT czego Nie osy seio, a co do miodzlezy zes]b-—— | 
branej w Oddzialę$kyło sprawą zasadniczą. stapt do-rozwigzania Lesionu bez wi SĄ 

2) Wbrew uchwNle z d. 16 sierpnia tworzącej | | Sekeyi Wee hodniej, = 
Legiony d$puszczyno do uzbrojenia części le- że 5) na posiedzenie wydziału wojskoweg 
gionistów w karafiny Werndla. 2 | hie wzywano zastępcy przewodniezącego tego 

3) Ni pewniono wówczas jeszcze praw || Wydziału, > >= : A 
kombatalWYw legfaistom, co również było u- że 6) rozwiązanie „Legionu sprzeczne jest z 
Znane w valegz M. 16 sierpnia za nieodzo- || 74sadniezg uchwałą Koła polskiego z dnia 16 


(sierpnia 1914, ze wyrządziło szkodę sprawie 
iły, aby urzędnicy, znajdu- | narodowej, zmarnowalo ludzi i ofiary niesi Le 
,د‎ Mawili się do rozporzadze- | Przez spoleezenstwo, ze narazilo w skutkach 
nych, co dla oddziału było | Swoich wielu młodych ludzi na tułaczkę, g 
wą, gdyż w korpusie oficer- | 1 Aresztowanie, że podało nawet w- pogar 


4) Wiat®e zas 
jący się w Legi 
qui swych yp 
| bardzo wapa spa 


1 : | i Nro 
skim przeważali 7+ | mundur 2 = : ee 
5) Wresztie inne niepomyślne sprawy jak to, oświadczamy ‚ze nie możemy przyjąć zadn 


"fée właśnie w chwili, gdy decydowała się sprawa | ور‎ ھ٣٦٣‎ za losy Legionu wschodnieg 
: 2 0 5 D - r On کم‎ 
legionów, postanowiono, że Legion ma byé u- ہے‎ wymarszu ze Lwow zad 
]zyty jako załoga Krakowa. LED = : ; 


To przy6zyHy sprawiły, że młodzież wolała > Krakowie dnia 19 pazdziernika 1914 

O x > 7 3 € . "quaop hs a 7 
bronić kraju i państwa w pospolitem ruszeniu | سے‎ POSLI WOLY- ie تیدا خن ندند‎ | 
i przeważnie zgłosiła sie do tej służby, część = OPERA Mel 


A 5 


zas wstąpiła do Legionu, tworząc zawiązek | gaon JL Rz y 2 &-Go-wiadomosci | = 
Higo: pułku, reszta wreszcie rozeszła sie. m vocni. By pp." T. Cieński, przewodniczący, 
Po tem sprawozdaniu wywiązała sie dysku- RS ks. Czartory ski, Dr L. German, J. Hudec, 
|sya, w której postanowiona zostala następująca | 8 Al. hr. Skarbek, H. Śliwiński, I. Steinhaus, 
rezolueya: لا‎ > Vogel _ A em de 
| Z uwagi, że 1) uchwala Sekcyi Wschodniej | Nieobecni. byli trzej uprawnieni do głosowa, | 
| powzieta jeszcze we Lwowie, że mają być znie- 
{sione w Legionie osobne organizacye Drużyną 
Strzeleckich, Sokolich i Bartoszowych, nie zo- 
| stała wykonaną, a wskutek tego karność w Le- 
|gionie została z góry podkopana, 


obszaru w Królestwie Polskiem wobee rozcią- 
głości kraju, rozszerza się znacznie, Naczelni- 
kiem administracyjnym został mianowany hr. 
v. Merveldt z Monasteru; następnie do zarządu 
|cywilnego powołano, dotychczas landratéw: 
Wellenkampa z Raciborza, Dra v. Kries, członeć” 
ka rady państwa, Burescha z Inowrocławia; 
Hahna z Krotoszyna, Dra v. Lückena z Zeller 
feld, hr. v. Wartenslebena z Lagowa, obw.. 
Frankfurt n. O., hr., Clairon .d'Haussonville z. 
| Landsbergu n. W. radcę sądu E cero 
Schultza z Bydgoszczy, tajnego radcę rządowe- 
go Peistla z królewskiego urzędu w Magdebur- 
| ,اط‎ właściciela dóbr, pozasluzbowego assesora | 
,|rządowego v. Oppen. z Dannenwalde i radcę | 
: | rządowego pozasłużbowego Rojahna z Niższego | 
‘| Waldenburga. Do zarządu wcielono jak dotych- 
czas dziesięć á 1 . Również 


kilka linii kolejowych w poludniowgm Kröle-| 
|stwie polskiem znajduje się w. zarządzie nies 
mieckim. Wskutek tego ustanowiła władza ko- 
lejowa pruska urzędy, zarządu kolejowego i me- 
elaniczhego.- 7 ze we 


.. Odjazd batalionu uzupełniającego Legionów. 
Wezoraj o godz. 7 wieczorem nastąpiło pożegna- ` 
nie w Dębnikach batalionu uzupełniającego, 
który pod dowództwem batalionowego A. Ga- 
licy odmaszerował do Suchej, | 
. Stanelo przy wieezornym raporeie 715 dosko- 
nale ubranego i doskonale prezentujacego sie 
żołnierza. Imieniem N. K. N. brał udział w poże- 
-gnaniu p. Sikorsk i, imieniem krakowskiej c. 
ik. Komendy wojskowej Kapitan Bro c h; któ- . 
ry przyniósł Legionistom serdeczne pozdrowie- 
nie od Ekscelencyi M a tusz ki, €. ik. Komen- 


danta wojskowego w Krakowie. i 
_ Po odebraniu wojskowego raportu przez 
Kom. Si korskiego nastąpił przegląd szcze-' 
łowy szeregów. Przegląd ten stwierdził dobry , 
kwipowania żołnierzy. — Sz 


1 
1 


eed 

50 wieczorem z pieśnią na ustach 
ie przez licznie zebraną publi- 
zion. na dworzec, : 


pod Koeroesmezoe — 


k nadchodzi 

drogą telegraficzną — idą jako a- 
rmii tam operującej. Po zajęciu Koe- 
legioniści polscy pierwsi przekroczyli, 
ny węgierski i stanęli na terenie ga-, 
natknęła się nieliczna patrol 16- 
ejszy oddział kozacki, Ko- 


ewagę liczebną próbowali walki. 
ończyła się jednak ich klęską, a 
świadectwem męstwa Legionistów. 

ków dostało się do niewoli, jeden | 
sozaków rannych uwiezli kozacy 


ajem z pola walki. Patrol Legionu | 
adnych strat. W ręce naszych do- 
i sporo broni kozackiej i 8 koni. — 
wy a zwycięski czyn polskich Legio- 
ziemi już własnej dokonany, otrzymał 


vy 


7 
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+ Dnia 29 wiześnia 


W ۱ T UATE. 


(Korespondencya „Nowej Reformy*.) 
IE ` = 15 pazdziernika. 
Z pośród wszystkich oddziałów naszych Le- 
gionów, jeden tylko pułk pierwszy (Piłsudzkie- 


g0) pozostał na terenie Królestwa. W swej wo: 
;gennej działalności 


pułk przechodził aż do 
chwili dzisiejszej trzy fazy. Pierwszą z nich sta- 
nowila śmiała ofenzywa w Królestwie w sierp- 
niu. Druga, — którą rozpoczyna  odwrót z 
Kiele w kierunku Stopnicy i Szczucina w dniu 
10 września, rozgrywa się na galicyjskim tere- 
nie, w wioskach, położonych na prawym brzegu 
Wisły, stanowiącej w tych okolicach granicę. 
W tym okresie, z powodu, dwukrotnego prze- 
kraczania granicy pod Kok i 00 
Cem rozgrywają się niewielkie rozmiarami, lecz 
zacięte potyczki. Potyczki te toczyły się pod 
zd który ulegał gwałtowne: 
mu ostrzóliwaniu ze strony Rosyan w chwili, 
gdy nasz pułk mie zdążył jeszcze miasta opu- 
1616, pod Winiarami pod Szez YGD kar 
ni, gdzie oddziat polskiej kawaleryi ni espodzie- 
vanym rannym atakiem rozbił secinę kozaków, 
vreszele pod Czarko wem, gdzie jeden plu- 
‚on, tracąc trzy czwarte swego skladu w zabi- 
ven i rannych, po bohatersku odpierał przewa- 
ające siły nieprzyjaciela, strzelającego don z 
tarabinów maszynowych, i zmusił go do eofnie- 
cla się w chwili, gdy już tylko siedmiu ocala- 
lo od kul. W walee tej zginął między innymi 
młodzieniec, rokujący wielkie nadzieje, Tadeusz 
Grabinski, syn dyrektora szkoły 62ں‎ 
biu Dąbrowskiem, rażony szrapnelem w głowę 
w ehwili gdy z okrzykiem „Jeszcze Polska nie 
zginęła” wskoczył na wał, wystawiając się na. 
pociski nieprzyjacielskie. 
nastąpiła mowa faza w 
ziejach pułku. Rozpoczęła się oddawna upra- 
¡niona ofenzywa. W dniu tym, w ślad za ar- 
nią Dankla, przekroczyliśmy granicę na za- 
shod od Opatowa, aby zapuścić się w głąb Kró- 
estwa. Pulk, zachowując. wewnętrzną samo- 
zięlność i jednolitość wszystkich swych od. 
Ziałów, wszedł jednak w skład armii Dankla. 


W takim charakterze pułk posuwał się naprzód 
w kierunku wschodnim i pótnoeno-wsehodnim, 
z początku w kieleckiej, a następnie radomskiej 
zubernii. Okoliczności tak się złożyły, że w tym 
salym okresie aż do dnia dzisiejszego nie brał 
m w bitwach bezpośredniego udziału. — BĘ 

Z armią Dankla, zetknęliśmy się poraz pierw= 


wę. ‘Armia: sprawiła wrażenie korzystne, pomi- 
mo że żołnierze musieli być zmęczeni forsownym 
odwrotem z pod Lublina. Duch żołnierzy: był 
dobry. Stosunki zarówno pomiędzy komenidan- 
tami, jak i pomiędzy żołnierzami ułożyły sie 
jaknajlepiej. ۱ ون‎ 
Choć w dniach ostatnich nie byliśmy wysta- 
wieni na ogień armatni, to jedni ; począwszy 
od dnia 2 października aż do chwili dzisiejszej 
(11 b. m.) huk dział, z początku słaby, potem 
silniejszy, obijał się o nasze uszy. W miarę zbli- 
Zania się do brzegów Wisły tam, gdzie ona two- 
rzy granicę pomiędzy guberniami radomską a 
lubelską, doznawaliśmy coraz bardziej wraże- 
nia, że w sąsiedztwie rozstrzyga się wielka bi- 
twa. Gwałtowny huk olbrzymich dział polowych 
nie ustawał ani na chwilę i chociaż zazwyczaj 
działa milkły z chwilą zachodu słońca, to je- 
dnak bardzo często już o 1-szej w nocy rozpo- 
czynała się niespodziewanie kanonada z kilku 
dział, rozwijając się szybko w wielką bitwę. — 
Zanim zblizylismy sie do miejsca bitwy, juz 
walka toczyła się dalej. Widać Moskale cofali. 
się na wschód. Porzucone jaszezyki, ري‎ 
wane działa, karabiny, oraz rozsiane gęsto po 
polach odłamki szrapneli wskazywały drogę 
odwrotu. Drogi zaś, po których posuwały się 
tabory, znaczyły trupy koni, padłych wskutek 
zmęczenia i dobijanych. Nad nimi unosiły się, 
kracząc, wrony olbrzymią 'chmarą. 5 
Luny pożarów, wzniecanych po wsiach oko- 
licznych przez Moskali, oświetlały dokoła naszą, 
drogę. Szczególnie jasna łuna biła od Sand o- 
mierza, dokola którego toczyły w ciągu kil. | 


ku dni zacięte walki, zakończone éwietnem zwy-| 


rer 


ا وا 
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EIT 


+ Ocalata ma szczęście 
ek wieków średnich. — 


| yz: 


ski korespondent „Berl. Tageblattu', Berman, 
ize w polu już często stykali się z Prusakami. 


| Nie jest to frazesem, jesli zargezam, ze polska | 
¡ta młodzież entuzyazmuje się wszystkiem, co 
و‎ I na pewno żołnierze niemieccy będą | 
mieli wiele do opowiadania o tych chłopakach. | 
Iw Legionach częściowo bowiem służą dzieci. | 
Na innem miejscu korespondent powiada: Ci. 
młodzi Legioniści są szczęśliwymi ludźmi. Mlo-; 
dzi, mogli sie zdobyé na wielką doze romanty- , 
 7mu, na więcej, niż każdy inny żołnierz w tej | 
wojnie światowej. Naturalnie rozprawiają tro- 
chę fantastycznie o ideałach politycznych, za. 
które walczą. Ale Naczelny Komitet narodowy, 
w Galicyi, który ten' romantyzm 2078402097 
i nim kieruje, składa się z roztropnych polity-, 
„ków realnych i dobrych Austryaków. ee | 
_ Legionisei, a pospolite ruszenie. Wobec li- | 
cznych zapytań Komisaryatow Wojskowych, 
N. K. N. podaje Departament Wojskowy N. Ki! 
‚N. do wiadomości, że wszyscy, którzy wstąpili ن‎ 
_ do służby liniowej w Legionach polskich pol. 
dzień zapowiedzianego poboru pospolitego ru- |] 
szenia z lat 1878 do 1890, zwolnieni będą ٤ 
obowiazku stawania do poboru do c. i k. armii. 1 
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“0 Legionistach galicyjskich powiada wiedeñ-|- 


] 


I panowała pomiędzy nimi znakomita zgoda. | 


bed 


_ Polska Szkoła podchorążych. e CP ( 5 
Od czasu, kiedy ogłoszono wiadomość o or- =: < 
| |ganizowaniu Polskiej Szkoły Podchorążych w LG = 


Krakowie, zaczęły masowo wpływać podania o PRO ELI و‎ 5 
przyjęcie do niej; do dnia dzisiejszego zgłosi- 


ło się osobiście i pisemnie 202 kandydatów. 
Zgłoszenią jednak ciągle wpływają. Kandyda- چو 2ے‎ 
ei są to przeważnie legioniści, bądź służący w A 


pułkach, bądź urlopowani ozdrowieńcy, lub 122229999222 9 


lekko ranni — a w drugiej połowie ludzie roz- 
rzuceni po całej monarchii, częścią rozbitki ze 2 A 4 
| | wschodniego Legionu, bądź też osoby, które % rar 
się dotąd od służby wojskowej wstrzymywały. 
. | 06261 się uwzględni zawody, do których ną- رر‎ c 7 LE 
|leżą zgłaszający się, największy procent sta- 
|nowig studenci uniwersytetu (50%), potem 


| : : htu 
| |puezniowie gimnazyalni, inżynierowie, nauczy- VZELA ۸ Pezda 2 


ciele gimnazyalni, urzędnicy, przemysłowcy, 


| | seminarzy$ci Są także wśród zgłaszających sie / 24A 227974 del Neal 


| | dziennikarze, adwokaci, geometrzy, asystenci 
| f uniwersytetu, artyści-rzeźbiarze, drukarze. 


۱ N 
| Z tych wszystkich zgłoszonych największe "22, wre Una ~ کے‎ 


| 18۶28086 przyjęcia do szkoły mają ludzie o dłuż- 
| |szem przygotowaniu wojskowem, będący w ~ 人 ZĘ: 7 5 
١ [randze podoficerów, o dostatecznej inteligen- Utr 


IF cyi (przynajmniej 6 klas gimnazyalnych ükoń- کسر‎ er yá 
| | czonych), przedewszystkiem zaś wymagane jest | 5 
| | bezwelednie uzdolnienie fizyczne do podjęcia E 


| [trudów wojennych. Ku temu celowi wszyscy À ١ 
| ¿kandydaci poddani są ścisłej supperewizyi le- 7 p: 
| | Karskiej. Przyjetych do szkoły może być 100— 
| 1420 kandydatów. .Elewi zamieszkają stale w وو‎ > LE. مےے۔‎ 28 
| |Dębnikach (w szkole męskiej) Nauka rózpoez- $ 
: 216 się w pierwszych dniach przyszłego tygo- iv و چع یں‎ 
| | 0818 i trwać będzie około 5 tygodni. = 
p nce UP E SUA Ae 2 ET. - 
oy Base Cay Cee, mem E Lan 5 
/ = a a 7 
ند ری‎ A LE A > 2€. ef < 
t a 7 # ه۲‎ ^ 
AANE Na baytly 7 
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| Tadeusz Cieński, Witóld Czartoryski, Stani- | eph o E 
ław Głąbiński, Andrzej Lubomirski, Jan Roz-| - ne > D/A 


adowski, Aleksander. Skarbek, Stanislaw 


 |>troński, Stefan Surzycki, Aleksander Vogel Meurer dela Mar . y 


Nie moglismy sie godzié i biernie patrzegf 2 | 
samowolne i daleko idące działanie poly 
wbrew najważniejszym zasadom układu z E 
16 sierpnia, dokonywane przez jedną grupę; ^ 
przez inne tolerowane. ۱ E 

Z drugiej strony od początku niemal, a 08 = 
tnio z powodu sprawy oddzialu wschodnieg , 
y tę myśl j nn = ¥ {nad której niepomyślnym wynikiem, wywo Ej 
BR ےہ ہے‎ 1 nymi przyezynami, podanemi w sprawozdaniacl 1 
jednoczą się na wezwanie Kola pol 


zymu emy następujący komunikat : > l 
Dnia 16 sierpnia b. r. powstal Naczelny Ko- | 
Narodowy, w sposób określony ówczesną 


rodniezaceso wydziału wojskowego i pre 
| go dotychczasowe odrębne organizacye t de non i my szczerze bolejemy, | 
„centralny Komitet Narodowy” i »Komisya’ odano w wątpliwość nasze uczucia narodowe 
onfederowanych Stronnietw Niepodległościo- P dobrą wolę narodową w sposób usuwający 
و‎ Oraz te grupy, które do żadnej z tych podstawy wspólnej pracy. سے‎ = 
zacyj nie należały, tworząc Naczelny Ko- " Poprzestajemy w chwili takiej, jak obecna, 
arodowy i uznając ten Komitet, jako na tem najogólniejszem oświadczeniu. Współ 
۷ w zakresie wojskowej, , działaliśmy dotychczas w organizacyjnej, skat- | 
w olitycznej :organizacyi zbrojnych. bowej i wojskowej pracy N. K. N. J esteśmy 
De à =. przekonani, że i nadal znajdą nasze grupy mo 
instytucyi w dotychczasowym * ¿ność skutecznego działania dla wspólnego ， 
składzie okazało się niemożliwem. - a wszystkim, narodowego celu. . ان‎ 
apisani przedstawiciele szeregu grup, któ- * - " zer 
ch dar w skład dawnego Centralnego Ko-; سه‎ 


Narodowego, zmuszeni byliśmy usunąć v Naczepa ےو‎ € eo € 
związku i zawiadowić o tem nasze = 
ET dzielismy w nim (t. j. w N. K N. — t = L ul ہے‎ 
ij przyp. Red) bowiem możności dalszej zgodnej 7 Te PE = 

| pracy dla naszego dążenia politycznego, którem, 
„jest zdobycie w obecnym przełomie Poki A 


_ Po wystąpietniu z N. K. N. przedstawiecieli 
stronnictw centrum, narodowej demokracyi, au- 
tonomistów i grupy „Rzeczypospolitej pozo- 
stał w N. K. N. wyłącznie dawny blok, uzupel- 
niony socyalistami, Kilku członków N K 
[nie mogło zgłosić wystąpienia, ponieważ 
jbywaja w miejscach okupowanych 
Qugsdiosyun. ">> ET 


jak najszerszej. samodzielności dla Polski, w 
iązku z monarchią habsburska*. 
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| Moskale ۵ Mielcu 1 okolicy, | chart to już na dta ed a eee S 


= | | moskiewskich, a dotąd mało kto powrócił. Mia- 
(Koresp. „N. Reformy“) ‘| sto ucierpiało głównie od za austryac- 
E — 24 paédziernika, | kieh, które: padły z lewego brzegu Wisłoki, a 
` Jakkolwiek najazd moskiewski trwał tutaj | zmierzały do wypędzenia z miasta patroli ro 
| | dine} róż w. Dębiey, albowiem wcześniej sie syiskich. Szrapnel uszkodził fronton kościoła, 
rozpoczął, niż tam, a o dwa dni później. się | przyczółek apteki p. Pawlikowskiego, dom p. 
| | skończył, to mimo tego, samo miasto Mie- | Łojczyka, a 1117 pocisk padł w ulicy Tarnow- 
| [Le e ucierpiało znacznie mniej szkody. Zawdzię- |Skiej przed sklepem p. Brossa i obrzucił od- 
| | czamy to tej okoliczności, że miasto zajęte Dy- سے‎ swemi cały front domu. Da 
| Po przez pierwszych 11 dni przez piechotę, któ- || . Moskale dopuszczali się w mieście, podobnie 
|rej znaczny procent stanowili Polacy, w zacho- از‎ Jak gdzieindziej, rabunku, atoli nie w tym sto- 
|waniu się swem wprost przykładni, a dopiero pniu, jak np. w Dębicy. Doszezętnie وب‎ | 
w 3 ostatnich dniach przed odwrotem weszli |Jest jedynie sklep korzenny p. Fintowskiego, 
do miasta kozacy w nieznacznej zresztą licz- | ۲ Którego piwnicach znaleźli pladrujacy sol 
bie. Do zapewnienia miastu względnego spoko- | Jaci znaczny zapas wszelakiego towaru. Urzą- 
| ju przyczyniła się także w znacznej mierze o- R sklepu zniszczone. Ponieważ wszystkie | 
b |becność burmistrza p. Pawlikowskiego, który | Sklepy były w czasie mwazyt moskiewskiej 
| mias ta nie opuścił, ale wraz z bratem swoim, وت‎ ich جج‎ nieobecni, a Moskale 
۶ | miejscowym plebanem, w każdej godzinie dnia | 2901611 czynić zakupy, przeto z ramienia magi- 
| li nocy interweniował u władz wojskowych ro- stratu „Wyznaczony funkcyonaryusz otwierał. 
‚Isyiskich na korzyść ludności. Miasto jest do- |Sam Sklep i sprzedawał żądany towar, tak, ze. 
| on سس شش‎ — > niejeden z kupców po swym powrocie znajdzie 
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| w sklepie brak towaru — natomiast kasa gmin- | 


Em wyda mu złożone tam na rzecz jego kwoty, rzeczy; zabrane, opornych ściga żandarmerya i F 
|| władze sądowe. Podobnie jak w powiecie Rop- 


uzyskane przy komisyjnej sprzedaży. 

W mieście zaszedł jednak mimo czujności p. 
Pawlikowskiego ohydny fakt uprowadzenia 
nieletniej panienki przez 7 kozaków. Nieszeze- 

„| śliwa dopiero po dwóch dniach zdołała wydrzeć 
ملع‎ z rąk oprawców.  Ohydną była również 
zdrada, popelniona przez pewnego tutejszego 
| rzemieślnika, podszywajacego się pod miano le- 
gionisty, który wydał nazwiska miejscowych 
| | działaczy narodowych, jak np. prezesa Sokoła, 
|inspektora skarbowego p. Jana Pajora i spowo- 
|dował zaoczny wyrok śmierci na niego. - 
| 2 Mielca wywieźli również Moskale tutejsze- 
go patryarchę Naftalego Hermelego, zarzuca- 
{jąc mu, że znaczne kwoty wyłożył na Legio- 
|ny. Los wywiezionego dotad nie jest znany, 
j|podobnie jak niema — wbrew odmien- 
دا‎ pogloskom — żadnej wiadomości 
lo losie hr. Zdzisława Tarnowskie- 


juprowadzonego. 
| Pod miastem wrzała zażarta walka o przej- 
i| ście przez Wisłokę, przez którą prowadzi dre- 


|eya miasta z powiatem odbywa się po prowi- 
. | zorycznie zbudowanym nowym moście poniżej 
'|miasta w przysiółku Podleszany. 

Wielką szkodę wojenną poniósł natomiast 
„powiat. Dwór p. Szankiewicza w 
Rzemieniu jest złupiony, krescencya za- 
brana, gorzelnia spalona. Przecław, ma- 


|Mielecka, dzierżawa p. R ydla z fundacyi 
Ossolińskich. Majątki wywiezionego przez Mo- 
i N. Hermelego: Stojowiee i 
dzianowice w ruinie, podobnie jak 
wa, własność hr. Kionstantego Ro- 
j Zdaków p. Trzecieskiego, 
i iszów p. Artwińskiego. Tartak 
dw Jaślanach postradat niemal cały mate- 
ryal drzewny, uzyty. przez Moskali do budowy 
mostu na Wisłoce; dwór tamtejszy: złupiony. 


Pilzno, Brzostek, Ropczyce i Ja-| | 
sto. W miejscowościach tych albo kozaków 


deoz Dzikowa, siłą przez Moskali 


|wniany most, dziś spalony, tak, że komunika- | 


jętność hr. Reya, złupiony, taksamo Wola, 


Ludność okolicznych wsi częściowo” odiosi | 


czyckim, ogłosili tutaj Moskale, że cesarz ,,po- 
mer“, że Lwów i i Kraków wzięty, że car idzie 
już na Berlin i zwalnia od podatków, obdzie- 
lając gruntami niezamożnych włościan. =. 

Podobnie korzystnie, jak w Mielcu, przedsta- 
wia się sytuacya w: miasteczkach i miastach: 


wcale nie było, albo były: tylko małe oddziały, 
hamujące się w swych niszczycielskich zamia- | 
rach ze względu na bliskość wojsk austryac- | 
kich. Załogi rosyjskie tych miejscowości sta- | 
nowiły przeważnie małe (do 50 ludzi) wyno- 
szące oddziały ułanów rosyjskich, 
którzy zachowaniem się swojem korzystnie. od- | 
różniają się od dzikiej czerni kozackiej, żyją- | 
cej wyłącznie z rabunku, posuwającej się be 
trenu, a zatem zmuszone] niejako przez korti 
de do grabieży. 

Zniszezone grabieżą moskiewską jest ai 
miast Wielopole Skrzyńskie w po | 
łudniowej części powiatu politycznego Rop- | 
6 77 66 położone, doszczętną ruiną jest Kol | 
buszowa miasto i okolica (majętność hr. | 
Tyszkiewiczów). W Niwiskach, własność 
dra Jana Hupki, działy się podobno rzeczy. 
straszne, szczegółów nie zdołałem ea > T 
stwierdzić. | 

Nie skontrolowałem także szczegółów co do. 1 
Tarnobrzega, który kilkakrotnie był w | 
centrum ognia obu armij; ogólnie jest jednak 
wiadome, że jest ogniem i grabieżą zniszczony. 
i że Moskale dokonali tam 7 zbrodniezye 
egzekucyj na żydach, przyezem syn m 
Sialwieszaéojea—azT7 zasadzonye 
jeden w drodze łaski wyprosił sie od émier 
przez powieszenie, zamienionej mu na $mier 
przez rozstrzelanie. zs 


 Ujmujae w ogóhiy sąd położenie w powia- 
tach: Pilzno, Ropczyce, Mielec, Dąbrowa, Tar- 
‚nobrzeg 一 przychodzimy do smutnego stwier- 
dzenia, że. wymienione tu, najbardziej w kul-' 
| turze rolniczej posuniete powiaty zachodniej 
| Galicyi, są w:chwili obecnej gospodarczo zni- 
„Szezone, stan bydła równa się zeru, koni nie- 
| ma, chyba wybrakowane kaleki z trenu, zdy- 
| chające po rowach, narzędzia rolnicze zrabowa- 
ne lub zniszczone, o siewie jesiennym ani mo- 

wy. — Si RER 
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| | Y, sianów. Jako goście byli obecni wojskowi nie- 
1 Y.  Jnieecy wyższych i niższych stopni. Prasa by- 
n Wiec polski 0 Gzestochag B ła reprezentowaną przez Falak ów gazet, NE 
| „Goniec Wielkopolski“ otrzymuje nastepti- chodzących w Czestochowie iw Kieleach (ró- 
jący list z Częstochowy: . „x wWnież przez wojska niemieckie zajętych). Nad- 
| We wtorek, dnia 18 b. m. o godzinie 10 zor nad wiecem stanowiła miejscowa straż o- 
| przed południem, odbył się w دہ يھت‎ bywatelska. . EE ےت‎ = 
| pozostającej obecnie pod władzą. niemiecki j} Skutek „wiecu miał byé ten, Ze około 800, 
| komendy wojskowej, wielki wiec polski pod ochotników za pisa ło się natych- 
| golem niebem na placu Jasnogórskim, zwölany miast d o szereg Jska pol- 
przeż Zarząd główny Narodowego Związku. Ro- s kie go, które najprzód odbywa ćwiczenia na 
botniezego. Odezwa tegoż zarządu, zapraszaia- miejscu w Częstochowie, a następnie wyrusza |' 
| ca robotników na ów wiec, zwraca się przeciw: w pole, ‚na wojnę. Pomiędzy uczestnikami ZETO- | 
Ic Rosyi. Miedzy innemi powiedziano tam: & 5 madzenia krazyly. pisma ulotne, a takze znana 
` „Kto dziś wskazuje na pokrewieństwo Ze odezwą naczelnego dowództwa niemieckich i 
śmiertelnym naszym wrogiem, ten jest graba- austro-wegierskich armij wschodnich, w której, 
zem i wrogiem własnego narodu!“ > Jak wiadomo, powiedziano: „Wolność Wam. 
Odezwa kończy się wezwaniem do formowa- niesiemy 1 niepodległość, za, którą tyle wycier- 
| nix, wojska polskiego*. . >, miel ojcowie Wasi... Powstańcie, pomni Waszej” 
Na’ zgromadzenie, zwołane powyższą: ode: przeszłości, tak wielkiej i pełnej chwały. Po- 
zwą, zgromadziły się tysiące wiecowników nie łączcie się z wojskami sprzymierzonemi. Wspól- 
١ tylko ze stanu robotniczego, ale ze wszystkich nemi siłami wypędzimy z granie Polski azya- 
/——— tyckie hordy“, 


| کي 
JSolerowane: |‏ 1 
samowolnej i szkodliwej@dzialalnosci musiało‏ 
oczywiście zachęcić grupę socyalistyczną do‏ 
dalszego jej prowadzenia i to w coraz gorszy‏ 
s RZE‏ مت sposób. ہ٦ RR‏ 
Od miesiąca już przynoszą często dzienniki‏ 
krakowskie wiadomości i korespondencye z te-‏ 
egodną wobec tego najwyższego idea-|rytoryum zajętego przez wojska i władze nie-|‏ 
snej państwowości, który jest drogi nam |mieckie, a więc z Zagłębia Dąbrowskiego, | |‏ 
Tylko związek z monar-fz Częstochowy, z Piotrkowa i t. d., donoszące,‏ . 
sburską i tylko z nią może da-||Ze Polska Organizacya Narodowa tworzy tam‏ 
eniom naszym w tej ciężkiej chwili i | ۳۵86 legiony, a to wykracza już wyraźnie‏ 
ych warunkach naprawdę powa-||poza związek z Monarchią habsburską, wytknie- |‏ 
E‏ جج 7 GNI RO ٧٢٧‏ 


żni politycy polscy nie godzili się be 
Pzadng miarą na politykę i robotę jakichś | 
mostronnych tajnych rządów i nieobliczal-. 
ch ruchawek, uważając to ze strony narodu 
uzbrojonego, w chwili, gdy miliony żołnie- 
ją pod bronią, za lekkomyślną igraszkę, 


'ymczasem partya socyalistyczna, która dn. || Wszyscy myślący ludzie w kraju dobrze ro- | 
nia musiała wyrzec się ogłoszonego zumieją ogromną historyczną doniostosé tej | 
| t, zw. rządu narodowego, ze zdumie- strony sprawy, o której mówimy, a zarazem 

| 
| 
| 


— ہي‎ traktowaniu zawieranven Laja, że gdy zapobieżenie robocie przeciwnej 
lekkością w traktowaniu zawiertnych układowi z 16 sierpnia było niemożliwe, trudno 
mów organizowała w dalszym ciągu po. 16 byte patrzeć na to biernie i przyjmować odpo- 
pnia różne rządy narodowe na gruncie Kró- wiedzialność, dając nazwiska. m 
a Polskiego. Były to nasamprzód t. zw. PY en 
isaryaty wojsk polskich w Miechowie, Ję- epohamowana partyjność uja: 
ie, Kielcach i t. d., które mieniły się| wniła się następnie w napaściach na cały szereg 
cywilnym i wydawały ludności miej-ferup politycznych i ich przedstawicieli w N 
zarządzenia podatkowe, administracyj- | K. N., a kto zna sposoby postępowania ۷ 
ekwizycyjne, werbunkowe i inne. Gdy u- listów, kto zetknął z tem, eo się dzisiaj tan 
anie ich okazało się niemożliwem, gdyż| głosi i drukuje, ten uzna, że zarówno ich 
- Wojskowe zarzadzily zniesienie | nowisko, jak solidaryzowanie się z nimi innyck 
ryatów rozkazem c. k. Komendy grup, nie zapominających równeż o porachun: 
ac a ‘zenia, wówczas ci sa- 
dzie postanowili to samo dalej robić pod ng pracę. # c SE 
tylko nazwą i w tym: celu ogłosili sie Pol- 0 $ 
rganizac rodową, która w dalszym 
rząd narodowy tworzy 
i wydaje takie same zarzą- 
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kach partyjnych, musiało uniemożliwić ws} 1 
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doe IT ۲ »we-Ucalenlie generajOWL Ktor rzez czas 11871 
ospodarka Moskali w Przeworsku. wazyt stale tm Mieszkał: On. wandali pa--| 
Do niedawna utrzymywała się uporczywie, dy wszystkie niemal mieszkania opuszczone | 
ogłoska o zniszczeniu cukrowni przeworskiej | przez zbiegów, zrabowano wszystko i zniszez 
ez Moskali, którą dzięki informacyi, jaką ' 0, pozostawiając tylko strzępy i drzazgi. 
daliśmy od jednego z przybyłych z tam-, Fortepiany rąbali siekierami i zdejmowano n 
ron naszych przyjaciół, ku wielkiej اور‎ wet Struny, potrzebne kozakom do nieznan: 
)rostujemy. - celów. Oprócz mieszkań dyrektora fabryki : 
11 okojem oczekiwaliśmy sprawdzenia tej | و‎ 098  ط‎ 2 Switalskiego i rejen 
mości, któraby była poważną klęską kra- Zajączkowskiego, którzy w Przeworsku po 
e względu na wielkie zasługi, jakie za- 


stali, niemal wszystkie mieszkania tamtejsze 
یس تح ہت‎ als tolniciwa, | tan plate سوہ ہت‎ i niszczy. 
niez ۰ 0 8 j ^ Lx , یل‎ € a K 7 
E ES wroga, praybyiy nasze wojska, ہے‎ 
ble mie zapomnę o talach | Dod rpl opuszczone mieszkania, 1 ai 
ści S han د‎ ma ` popalone wsie i dwory, poniszezone parki, sady | 
تو ہی‎ : Do = جم‎ ne : > 2 2 NIE ee 
me E część zapasów konsumcyj- o e temi piękny pu E Luc 
"przeznaczona dla przemyskiego kopca p | Starosta przeworski dotari podwodami 
sera, w drodze do Przem: > = à a miasta i objął urzędowanie w tamtejszej apt 
rzyjacielskie rece, — E ; ۷۲۳۹۵۸۵ | Czeka go ciężkie zadanie, na które złożyło s 
li Be "m ; -wiele przyczyn, związanych z rabunkami i p: 
کے‎ 1 na'ezy, Ze zapasy CU-| dziatem łupów. Na rozkaz władz znosić zacz] 
olosalna fabrykę, były nieznaczne. 'nają chłopi okoliczni i miejscowi wiele rze 
dodał ter Wagonów, 2 czego | pochodzących z rabunku, które składają w 
An A plat uwieźć nieprzyja- ‘gistracie, zatem jest nadzieja, że przy spr 
Re .. | stem kierownictwie tamtejszej żandarme 
część zrabowanych rzeczy, pozostawion 


palono wszystkie folwarki. Ks. 
ja Lubomirskiego pozostał tylko nie- 
niezrabo wany pałac, zawdzieezajae 


= 


przez Moskali, dostanie sie z powrot 
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po drodze do blisko 5.000, przy: 

szedł najpierw: do Sanioka, skąd po krótkim po- 
سے‎ do Jasła. Oddzia- 
Wydziału wojskowego 
K. N. pos. hr. Skarbek, 


Dnia 16 września stanął Legion w Mszanie 
Dolnej, z której już nie miał wyjść dalej, bo 
tu wreszcie systematyczne usiłowania tych 
„czynników, o których mówił komendant Fiał- 
kowski, uwieńczone zostały skutkiem — Le- 
gion rozwiązał się. | 


: Rota przysiegi. 
| To czego nie osiągnięto: celowemi zaniedba- 
niami w intendanturze i niestrudzoną agitacyą| - 
| polityczną, obliczoną na wsączanie do młodych 7 
Sere zołnierskich jadu zwątpienia i nieufności, 


tycznej pp. Biega i Wierezak, jako intendanci. 
- Mimo wielkich niewygód i ogromnych bra- 


O dziwnie niskiej sprawności intendantury 
||| Świadczy fakt, że w chwili przybycia tego wiel- 
||| kiego już oddziału do Jasła, na wyżywienie go 
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która w: lichem obuwiu, o głodzie i chłodzie - 
wędrowała setki kilometrów w przekonaniu, 2e, 
wreszcie danem jej będzie służyć ojczyźnie, E 

|| | byt tak wielki, że ani zaniedbania. intendantury;- 
| | Jani towarzysząca im agitacya polityezna a 
| rozluznity: Legionu, który jeszcze w ین‎ : 

| | września w Jaśle przedstawiał sie, jako poważny 


ny roty przysięgi, któraby uwydatniała ideę, 
uzasadniającą powołanie do życia Legionów i 
ożywiającą żołnierzy, rozbiły. się niestety o ten 
twardy przepis wojskowy. Tymczasem potrze- 
by naglity. Pierwszy pułk Legionów, stojący | 
1 : 5 etum iu w tej |juz w Królestwie Polskiem w bezposredniem 
b: |kowski, nn E Le pobliżu nieprzyjaciela, mógł każdej chwili zna- 

| m" وھ‎ dobe zorganizowaną . jednostkę |leść się w ogniu, pozbawiony nowoczesnej bro- 、 
1 وو‎ 


Ó lków : ali każdy. 
zastęp dwóch pułków po trzy: bataliony każ 
ہے جح‎ Legionu tego, pułkownik Fiat. 


| : er : : zupelnie}ni, amunicyi i ubrania. Naezelne dowództwo 
۳ وو‎ ue m A سے‎ armii austryackiej uzależniło dostarczenie Le- 
| == = a nada tenże komendant Fiał |gionom broni i ubrania {od złożenia takiej 
| + er eec ezynnikipolitycz|a nie innej przysięgi, Sekeya zachodnia, ma- | 
| kowski — p n podlegał, poz ه 2م د‎ 1111962 do wyboru albo rozwiązanie Legionu, albo 
ne, ces Dorion 1 PES Wo władzy nacinarazenie naszej młodzieży. najlepszej na bez- 
| |dowödztwo SRA zaś działanie وج‎ |nadziejną walkę z wrogiem za pomocą starej, 
02 ۱ liche; i nielicznej broni, albo wreszcie zalece. | 


—— هغ‎ que 


nie złożenia przysięgi, żądanej bez wszelkich “tego, id W Katorgachi moskiewskich i w trwa- 
szczególnych dodatków, wybrała to trzecie, Do- Macej dziesiątki lat nieustraszonej walce z mo- 


` koniecznością. 


nieważ chodziło jej o treść, a nie o formę, po- 


niewaz wierna celowi, dla którego w dniu 16 


sierpnia została powołana, pragnęła szczerze wy- 
tworzyć najlepszy możliwie oddział wojska. pol- 
skiego, chociażby nawet bez specyalnie polskiej 
przysięgi. Dla Sekcyi Zachodniej N. K. N. wa- 
zniejszym był fakt powstania pułków polskich 
z polską komendą i z polskiemi godłami, ani- 
żeli najkrótszy chociażby, specyalnie polski, do- 
datek do roty przysięgi, o który sama. bardzo 
gorliwie, aczkolwiek niestety bezskutecznie za- 
biegała, którego brak sama bardzo boleśnie od- 
czuła. Powtarzamy jednak, że wobec możli- 
wości, iż lada, dzień stojące już w polu wojska 
nasze mogły zetknąć się z nieprzyjacielem, u- 


. |zbrojone w niedostateczną ilość lichej, przesta- 
7 |rzałej broni, o której każdy fachowiec wojsko- 
wy twierdzi, że wychodzić z nią dzisiaj na po- 


le walki jest czystem samobójstwem, Sekcya 
Zachodnia wolała wyrzec się dwóch czy trzech 
wyrazów: w rocie przysięgi, niż wojska polskie- 
go, które bez tej przysięgi byłoby albo marnie 
zniszczone, albo rozprószone. — . 

Z tych względów Sekeya Zachodnia poleciła 
swojemu Legionowi złożenie przysięgi, co też 
stało się rzeczywiście w dniu 4 września w Kra- 
kowie, nazajutrz zaś w Kielcach. Legion Za- 
chodni zawierał w swych kadrach najwięcej ży- 
wiołów z zaboru rosyjskiego. Wszystko to lu- 
dzie zahartowani w bojach z caratem i w bo- 
jach tych zaprawni do swobodnego myślenia, 
które z trudnością godzi się z rotami przysiąg 
wojskowych. ‘A jednak wszyscy oni jak jeden 
mąż podnieśli palce do tej wojskowej przysię- 
gi, rozumiejąc doskonale, że jest ona twardą 
I tacy bojownicy narodowej 
sprawy, jak Piłsudzki, Sosenkowski i setki in- 
nych, którzy dowody swojej miłości Polski skła- 


dali nie na wiecach w dziedzińcu ratusza lwow-4 | 


skiewskim najeźdźcą, nie wahali się przysiądz 


wierności cesarzowi austryackiemu, skoro zro- 
zumieli, że bez tego nie osiągną swojego głó- 
wnego celu, - dla którego nieraz narażali swe 
głowy, dla którego nietylko gadali głośno, lecz 
walczyli, walczyli naprawdę, nieustraszenie dłu- 
gie dziesiątki lat. ; 
Niestety polityczni kierownicy Legionu 
Wschodniego w Mszanie Dolnej okazali się bez 
porównania większymi patryötami. Oni znieść | 
nie mogli, aby. przysięga była bez dodatku i 
ciągle zwlekali z jej złożeniem, oczekując rze- 


komo tego, o czem wiedzieli, że jest niemożli- 


wem. do osiągnięcia. Bo wszak nie mogli przy- 
puszczać, aby im właśnie przyznano to, czego 
tak skutecznie odmówiono Legionowi Zacho- 


|| niemu, aby zastęp ochotników, którzy jeszcze 


żywego Moskala nie widzieli, obdarzono tem, 
czego tak twardo odmówiono tym, którzy w 
związku z austryacką dywizyą kawałeryi pod 
Kielcami już od dwóch tygodni uwijali się w 
ciągłych potyczkach z Moskalami... ; E 

Mimo tej oczywistości pan szef wydziału woj- 
skowego Sekcyi Wschodniej czekał dalej. I tak 
był w tem czekaniu konsekwentnym, że nie 
zachwiał się w niem nawet wówczas, kiedy 
Sekcya Wschodnia powzięła formalną uchwa- 
łę — wzywającą Legionistów w Mszanie 
do natychmiastowego złożenia przepisanej M 
przysięgi. Uchwałę tę przyjął do wiadomości | 
pełny N. K. N., obradujący w Krakowie dnia 
16 września i ze swej strony jeszcze raz u- 


101311 wezwać Legionistów w Mszanie 


do złożenia przysięgi. Uchwała ta zaraz naza 
jutrz została ogłoszona w pismach, a hr. Skar: 
bek na swoje własne zapytanie telegraficzne | 
otrzymał również telegraficznie od prezesa ca: | 
łego N. K. N., eksc. dra Lea, dosłowny tekst | 
uchwały, ۷ 23 wajacej — powtarzamy =r À 
40. złożenia 'przygięgy, 


> 


| -- Wydział wojskowy Sekeyi 
| wschodniej, ignorujac zupełnie te uchwałę i za- 
| [warte w niej wezwanie, wydał następujący roz- 
kaz do Komendy Głównej Legionu wschodnie- 
50: 

| „Do Szanownej Komendy I-go Pulku Legionu 
| | Wschodniego w Mszanie Dolnej: Okólnikiem z dnia 
| |H5/IX 1914 zawiadomił Wydział Wojskowy N. K. 
| IN. Szanowną Komendę o warunkach utworzenia 
|. Legionu, dodając przytem, że prezes N. K. N. 
l 2 Wschodnia) p. Tadeusz Cieński został 


upoważniony do starania się o zmianę warunków 
| w kierunku odpowiadającym bardziej naszym 
|| uczuciom i pragnieniom narodowym. Równocześnie 
| oświadczył Wydział Wojskowy N. K. N., że o wy- 
| niku usiłowąń p. Cieńskiego zawiadomi Szanowną 
| Komendę w swoim czasie. Obecnie, gdy usitowa- 
|| nia p. Cieńskiego, wobec złożonej już przez Le- 
|| Bion Zachodni przysięgi — nie odniosły skutku 
||| i warunki te zostały juz definitywnie ustalone, 
|| Wydział Wojskowy N. K. N. zawiadamia o tem 
|| Szanowng Komendę, celem ogłoszenia ich w roz- 
|kazie dziennym. Obecnie zatem wszyscy ezionko- | 
۱۱ Wie organizacyj wojskowych (drużyny strzeleckie, 
|sokole i bartoszowe), stojących dotychczas pod 
ii wspólną komendą główną, muszą w termi- 
nie 8 dni zdecydować się, czy pozo- 
stają w Legionie Wschodnim, czyj 
¡tez opuszczają jego szeregi. Mający | 
(zamiar pozostać w Legionie, mają zgłosić to po- 
| |Stamowienie w terminie 3 dni w Komendzie Głó | 
| wnej. Wszyscy Legioniści będą obowiązani złożyć |, 
| w najbliższym czasie przysięgę wojskową, przepi- || 
| E tną dla pospolitego ruszenia. Od chwili złożenia |. 
| przysięgi, Legioniści wchodzą w skład c. ik, armii 


۳ 


1 
1 


HE podpadają ogólnym wojskowym przepisom. Po 
| wyćwiczeniu zostanie Legion przydzielony do je- 
| || dnej z operujących na terenie wojny grup c. i k. 
| ||armii. Członkowie obecnych organizacyj militar- 


!| 


| sm się do Legionu, muszą bezzwłocznie zgło- 


| 
| 


— * PS 


'|pHo do pospolitego ruszenia austryackiego, 


` | której 


| nych (drużyn sokolich, bartoszowych i strzelec- 
kich), którzy należą do pospolitego ruszenia, a nie} 


ê sig do najbliższej komisyi asenterunkowej, 


wzglednie komendy uzupełniającej. Ci, którzy nid | 
zechcą pozostać w formującym sie Legionie, mają | 
złożyć cały rynsztunek i mundury w komendzie 
i zgłosić się po potrzebną legitymacye do Wydzia- 
łu Wojskowego. Wkońcu zawiadamiam Szanowną : 
Komendę, że komendantem Legionu wschodniego 
zamianowany został podpułkownik — Homitiski. 
Mszana Dolna, 20 września 1914. Wydział Woj- 
skowy N. K. N. (Sekcya wschodnia) Skarbek 
m, p., Tad. Cieński+m. p. prezes N. K. N. Sekcya 
wschodnia, er : 

Rozkaz ów Sekeyi Wschodniej N. K. N. został = 
jak rzecz naturalna == zakomunikowany Legioni- 
stom dnia 21 września z dodatkiem: 

„Po odczytaniu pisma niniejszego należy ۷۰ 
tłómaczyć krótko i jasno sprawę 
i wezwać druhów do oświadczenta 
się,którzyz druhów występują z tak 
zwanego Legionu: Wschodniego, a 
którzy wstępują do c. k. Legionu 

Tym to niesłychanym rozkazem zadali p. 
hr. Skarbek i Cieński cios stanowczy zorgani- 
zowanemu przez Sekcyę wschodnią Legionowi. 
Żołnierze i oficerowie, już dobrze zagitowani, 
rozpierzehli się na wszystkie strony. Wedle | 
niedokładnych obliczeń przeszło 2.000 ich wstą- 


składając w niem tęsamą właśnie przysięgę, 
„nie mogło* złożyć w legionie, część ro- 
zeszła się po świecie, więziona po drodze za 
włóczęgostwo i Ścigana nieco później przez 
władze bezpieczeństwa, jak niebezpieczni maro- 
derzy, 'Tylko wreszcie drobna część tych roz- 
bitków, około 400 ludzi, wstąpiło do Legionu 
rzeczywistego, czyli jak w rozkazie Wydziału 
wojskowego Sekeyi wschodniej ż przekąsem 
powiedziano, do — „e. k. Legionu, M ur 


Broń repetyerowa.. 1 


‚ezesnej broni repetyerowej można było wysnuć 
‚co najwyżej te konsekwencyę, że nie uzbrojo- 
ne w nią oddziały na pole bitwy wogóle dopóty; 
nie pójdą, dopóki broni tej nie otrzymają. Dla- 
٭‎ tego Zachodnia Sekcya, mimo tych dotkli- 


ełniej s 
ERIK wor. stoi w ogniu przeszło 12.000 na- 


ydyum N. K, Ny 
owego Sekeyi Zachos 
poważny zbiór dowos 
od wymarszu ze Lwo 


f ۱ T ania nieszczęsnego Le. 2 pel gay 
5101211: prowadzono wśród jego żołnierzy jawną: 


i bardzo energiezny: agitacyę adel 2‏ و کے 


u, jaskrawie sprzecznym % postano. 
کی‎ dnia 16 sierpnia i z samą ideą 


‚edstawiona możliwie najkrócej, na których 
e N, K. N., wyrażając sprawcom roz- 
ja Legionu wschodniego — votum nie- 


Jutro przedstawimy drugą grupę tych A 


| 


oo 


niecka i 
racyach legionó 
tei 


ent ope’ کر ے‎ 
٥ obecnie ta drogą w na-| eer 
> się wysławiać ludzi, 27 
wili sie jako gorliwi zwo- s 4 
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za فد‎ Ge > 
Stryj został przez armie rosyjską zaję 


satu lwowskiego 8 września. Władze i wojska austryackie 
1 i 2 miasta na trzy dni przed okupacya “je 


ekarza p. Stanisława Wolańskiego 
(powi: ów), PON 


Rosyan. Ludność tłumnie uciekała na Węgry p 


wiadomości publi ciągami na wozach otwartych. Mieszkania opusz 
aruszenia ogólne: Czone zostały częściowo zrabowane przez lud 
również zbrodnia kradzieży, ra. podmiejską i ze wsi okolicznych. Gmach sokoli zo 


arane będą - surowe 


7 


ad Dniestrem, 


stał nietknięty. Komendantem wojennym Str; 


hianowany został essauł Szymkiewicz, który 


| kefki ¡“Rocha muszą być do. godziny 1 
_ twarte, zaś po 1 godzinie bezwarunkowo zam- 


| Knięte. Inne lokale: i szynki maja: być zamkniete 


już o godzinię 8 wieczór. 

Się na. ulicach miasta: bez legitymaeyi „podpisanej 
| przez komendanta lub burmistrza miasta. 

(008) Zas wszystkie towary, prócz austryackich 
| Pieniędzy, przyjmować także należy. pieniądze: ro- 
| Syjskie, licząc rubel po 3 K 20 h. 

. 8) Cen targowych za towary podwyższać nie 
| wolio: 

. 9) Zabrania si 
| placach publicznych. | 

_ 10) Rozbój, grabież i naruszenie powyższych 
| przepisów pociąga za sobą karę według rosyjskie- 
„8e prawa wojennego. : 
neces»... Komendant wojenny- m. Stryja 
We Essaut Szymkiewicz, 
dnia 10 września 1914; 
mern Na Podkarpaciu. - A 
/* Poza dużym mostem na. Stryja ku południu, 
Kraj pozostaje w najzupełniejszym spokoju i jest 

całkowicie: nietknięty. Tej połaci kraju klęska 
wojny zupełnie nie nawiedziła, tam. nie: wycisnela 
Żadnego śladu. Stosunki. żywnościowe są bardzo. 
Tatwe, a produkty kosztują bardzo mało. 
E >> - Z Chodorowa.. 

- Od osoby, która w tych dniach udała się w in- 
teresach gospodarczych. do Chodorowa, otrzy- 
mujemy następujące relacye: 

Po drodze do Bóbrki prawie niema śladu burzy, 
która tędy przeszła. Gdzieniegdzie ślady postoju 
rojsk, w Kozielnikach zburzona „karczma, w Si- 
howie na stacyi wybite szyby, i cała. masa po- 
ozrzucanych papierów; kilkanaście wagonów 
owarowych stoi na staeyi. 
W Bóbrce rynek zupełnie spalony, w Wybra- 
nówce również widać zgliszcza, pałae ordynacyi 
"w Boryniczach spalony. Ocalały tylko trzy por- 
trety w kaplicy; drzwi do grobowca -wywazone. 
Jak opowiadał mi miejsc 
liczni grobowce otwierali 
‘olwark Choderkowce 
również widać zgliszcza. 
Gee 


Ax 


-w-noey-o- 


_6) Po godzinie 10 w. nocy nie wolno pokazywać 


tłumnego zbierania na ulieach i|‏ و 


owy leśnik, chłopi oko- | 


spalony, w Chodorowie 


.* CUKTOWNi chodorowskiej obraz ruin . Budy- 
nek administracyjn ae 


rye; spalony; 1 
bowano; ` 
pletnie zniszezon 
ka ealego, z Kanan 
powyjmowano z ram i t. d. 

Na całej przestrzeni spotkałem zaled 
włościan, pracujących w polu „Widocznie na 
się inni i nie liczą na zbiory. Gdzieniegdzie spoty- 
ka się zasianą ozimine, gdzieniegdzie rozpoczęto. 
siano; siewniki pozostawiono w polu. 3 


= Z prawdziwie wielką bole? 
ścią muszę wyznać, ze ucierpieliśmy bardzo 
wiele, od dońskiego kozactwa — jednakowoż 
okoliczne dwory podtym względem są jeszcze 
więcej pożałowania godne; — Nie będę i tak 
Państwu zmartwienia juz powiększał wylicza- 
niem poszczególnych strat i szkód, to tylko 
zaznaczam, że najwięcej ucierpiał sam pałac. 
Co do gorzelni, to pasy zostały przez kozaków 
pocięte i zniszczone, a zegar kontrolny zepsuty. 
Okowita, pomimo, że magazyn był zamknięty 
i klucz niewydany, została przez kozactwo wy- 
pita i wypuszczona. Z koni nie zostało nam nic, 
owies, który zaczęliśmy młócić, zabrano, inne 
zboża nie młocono, siano ze stogów zabrane. 
Karbowy i inni ludzie w nieszczęściu nas opu- 
ścili i dopiero teraz zjawił się karbowy. Przez 
cały czas mieliśmy słotę, dopiero drugi dzień 
pogody, więc możemy coś zasiać 1 kopać ziem- 
niaki. Pociągi kursują, więc można powrócić“. 


| aswykraczajacy 2 


Moskale w Radomyslu. — 
_ Patrole rosyjskie przybyły do Radomysia 
25 września, zachowanie sie wojska rosyjskiego 
było względnie dobre, nie czyniono rozboju, za 
pobrane krowy i inne środki żywności płacono 
minimalne ceny, (przy wyśrubowanym kursie 
rubli), lecz w każdym razie płacono. Dwory 
okoliezne znajdują się przeważnie w żydow- 
skich rękach, lecz tam, gdzie właścieciele pozo- 
stali nie czyniono szkód, natomiast bezwzele- 
dnie niszezono i rabowano dwory nieobecnych. 


‚Raiffeisena, lecz zachowali się zupełnie popra- 
|wnie i odchodząc pozostawili ks. proboszczowi 
‚karte, która zwalniała go przy okazaniu od re- 
'kwizycyi, tak samo zachowali się w Zawadzie 
pod Dębicą, gdzie również nie było powodu do 
skarg. : 
| Zapytani przez ks. proboszcza w Radomyslu 
fo zachowanie się kozaków w innych okolicach, 
jodpowiedzieli oficerowie, że armia otrzymała 
rozkaz zaniechania rabunków u pozostałej 


w zajętym kraju ludności, co przestrzega sie, 


7 2 E 


ołnierze s na uczyn- 
j ; — Nie zawsze 
ku, podlegają sądom doraźnym. - ie 7 

| dak, owiadali, dało się opilnować wojsko, 
‘à szczególnie mniejsze patrole kozackie. — 


+ Natomiast nie szczędzono mieszkań i dworów 
| opuszczonych przez mieszkańców, którzy: 'zbie- 


| gli przed wojną. — Posądzano ich bowiem 0 


|nieprawomyślność 
| Okolice Radon R tak przez pobyt Mosk 
jak i przemarsz naszych wojsk wyczerpane 
(także ze środków żywności, a 
państwa jest tam również niezbędną. 


t 


= Z pobytu Moskali 5 Rymanowie. 
= Otrzumujemx Aastepujgce pismo: 3 
|. Oofanie sie > pod Lwowa 67 bun 
(Menu i armii naszej, przygotowy wa 2 | 1 
ina odwiedziny Moskali. Inteligeneya, 
karze, panie 
-dostwa na w 


iadomoáé o zbliżaniu sig Mo 


Jmnaszej brakowało chleba, soli 


Oficerowie weszli również na plebanię, gdzid ۰ 
znajdywala się żelazna kasa tamtejszej Kasy 


2 ala do wyjazdu. 32680 d SKA 2 
która zmuszała do wyj ali, tapała, doraźna kara ich nie minęła. Miasteczko 


gą ucierpiało przez dwukrotny przemarsz wojska 
rychla 76 od kozaków, którzy na szczęście jeszeze się ni 


za دد‎ W chwilach największej potrzeby nie było 
od Czerwonego Krzyża, 64 درد‎ oie < 

-eowal sam tylko lekarz wojskowy, który 
wywiązuje się z bardzo ciężkich obowi 
jakie na niego spadły. ګګ‎ 


, opuścili Rymanów, Już po przesunięciu się armi 
| : “soli, kawy, herbaty 
tytoniu 1 cukru w mieście. => > کو‎ 
W mieście pozostała tylko nasza patrol. 2 pa: 
zdziernika zdążali kozacy do miasta a patro 
z Kalwaryi ich powstrzymywała. Szli od Beska 
tj. od wschodu i od Lodzina tj. północy. Obsa 
dzili wzgórza armatami. 3 razy dali strzały ar 
‚matnie, z tych 1 trafił w dom na Górnej Posą 
dzie Ziajki, rozbił dwie ściany i zabił krowę 
Patrol nasza powoli się cofnęła, kozacy wjechali 
„do miasta i zajęli je. Kradli zegarki, trochę brali 
rzeczy do zjedzenia, żądali wóki i pieniędzy. 
2 kor. było mało, 8 jeszcze mało, 5 i 10 dobre. 
Chętniej rabowali żydów niż Polaków. Na po- 
lach w kierunku Iwonicza $cieraly się przez parę 
dni patrole. Na miasto padały kule. Jedna z nich 
przypadkowo zabiła żydka z Gródka, który do 
Rymanowa uciekł. Inna kula przebiła okna i 
drzwi na wikarówee w dwóch pokojach, szoze- 
śliwie, bo żadnemu z dwóch księży nie się nie 
stało. Salw karabinowych dano około 1000. 
Moskal porucznik hr. Hiebowiekij miał rozkaz” 
dostać sig do Dukli, przeczuwał, że się nie do 
stanie i zginie w następnym dniu, jak się 
wyrazi o przeczuciu śmierci u hr. Morawskich. 
5 października w poniedziałek, gdy nadciągały. 
nasze wojska, Moskale uciekli. Nazajutrz posłali 
z Sieniawy pod Rymanowem trzech chłopów, 
rusinów moskalofilów, by się przekonać ile woj: 
ska w Rymanowie. Patrol nasza wyłapała ichy, 
natychmast kula kres ich życiu położyła, pochob 
wano ich na targowicy. Później o jeden 7 
przyszły „ruskie* przynosząc na plecach jedzenie 
dla „naszego ruskiego wojska“. I te patrol wy» 


RD 
TER 


zakwaterowali w Rymanowie. Ludność nie do 
stała jeszcze ani hal. nietylko za konie, ale za 
krowy. W zachodniej Galicyi nie dotkniętej bez-| 
pośredno wojną, wypłacono dawno należytość| 
za krowy — w Sanoku nic. وہ ہے‎ 

Ludność i tak dziękuje Bogu, że nie wznieco: 
no pożaru. 


Czerwonego Krzyża ani opieki lekarskiej, pra- 
wiązków. 
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- Dnia 8 s przybyliśmy koleją do Dabro, 
wy, skąd do Tarnobrzega, z braku podwöd, 
eba było ruszać pieszo. Ruszyliśmy tedy, za, herbatą z rumem, którą uratował przed łapczy- 
wszy się w jakie takie prowianty. Ze |syością Moskala. Pytamy go, jak się obchodzili 


nością przyjął nas WA nocleg gospodarz za 
laény, częstując nas mlekiem, . jajami, a ve 


» tuż przy gościńcu, spostrzegli$my4 Moskale z ludnością wiejska: 
„grób rosyjskiego oficera; ozdobiony  malym| . — Brali szyéko; co się dało. — odpowiedział 
(drewnianym dwuramiennym krzyżykiem z Na- | gospodarz. Mnie ta zabrali szystkie konie; zbo- 
isem rosyjskim. To pierwszy ślad pobytu tu-|żą w ziarnie nie miałem — więc kozunie wy- 
رشن‎ 5 de ... |mlóeili, ile chcieli i poszli. 
najbliższej wsi za Dąbrową. spotkaliśmy | Po smacznym: spoczynku zerwaliśmy się do 
y zniszczenia, dokonane przez Moskali. —|dalszej drogi. Gościnny gospodarz ofiarował się 
wolnym krokiem po piaszczystej drodze ووا‎ za przewodnika, gdyż z powodu zajęcia 
daliśmy się do wsi Radgoszezy, gdzie staneli- głównej drogi przez długą, niekończącą się 
„śmy pod wieczór. Na poczcie witają nas ślady wprost wstęgę wozów trenu, trzeba było prze- | 
ospodarki rosyjskiej: cały dom zniszczony, a |dzięrać się drożynami polnemi. Dzień” był zim- 
ztarozbita. Z prawdziwie Piastowską gościn- | qy, chłodem smagający. Koło Dulczy spotkali | 


| 


Sy próżne „forszpany“, które podjęły sie pod: | 


[wieść nas do Tarnobrzega. Mimo to polski de- 
|szczyk tak dojmujgeo zacinal, ze dla rozgrzyw- 
|ki szliśmy pieszo obok fur, po błotnistych pol- 
nych drożynach, ciągnących się wśród rozmo- 
|kłych, ezarniawych pól, krzaków tarniny i jo- 
|dłowych lasów, rozrzuconych _po.piaszczystych 
wydmach. SE 


ae” 


TW Ziotnikach koło Chorzelowa znowu popas 


i nocleg u rządcy folwarku. Przyjął nas go- 
ścinnie, ale nie dał wygód, bo — jak się tło- 

|maczył — Moskale wszystko skradli, zanie- 
czyszczając mu pokoje w niemożliwy sposób. 
Trzeba więc było spaé ha czemś twardem z pię- 
1 


cią pod głową; zamiast poduszki i Bogu dzię- 
cowaé, że mamy przynajmniej dach nad glo-' 
wą. Rano ruszyliśmy w drogę. Wielka ilość ro- 
wów strzeleckich pozwoliła zoryentować się, 


3e Tarnobrzeg niedaleko. Znowu po męczących | 


"polnych drożynach idziemy obok „forszpanów 
i docieramy do Padwi Narodowej, w której! 
następuje krótki odpoczynek .Wieś stosunkowo. 
mało ucierpiała, natomiast poczta, jak wszyst- 
kie wogóle rządowe budynki — srodze zni- 
820206: nie darowano nawet słojom z baterya- 

mi, które potłuczono. 

Przez smętny jodłowy las, podszyty gęstwą 
zrudziałych paproci, przybyliśmy “do Borku 
Chmielowskiego. Zmęczeni, postanowiliśmy wy- 
począć w czystem polu. Furmani od podwód 
postarali się 0 ziemniaki, rozniecono ognisko, 
zaczęto je piec, a konie wyprzągnięto, by pod- 

| jadły. Nagle dały się słyszeć strzały. Zerwali- 


$my się na równe nogi i po kilku chwilach spo- | 


| strzeglismy trzy fury trenu z sianem i z Zot 
| mierzami, którzy urządzili sobie polowańko na 
|. aeych się w okolicy kozaków. Wobec 
"prawdziwej przygrywki wojennej zwijamy 0- 
| bûz na łeb na szyję i w gorączkowem pospie- 
chu uciekamy w stronę Chmielowa, dzierżawy 
(p. Grieswałda. To, cośmy tutaj spostrzegli, da- 
lo nam pizedsmak tego, co zobaczymy w Tar- 
nobrzegu. Dwór zupełnie zniszczony i doszeze- 


walają się po gazonach i po ogrodzie. Gospo- 
darka iście bandyckal سس‎ 


nie zrabowany, resztki starodawnych meblid 


0 godzinie 4 po południu, a wiee po trzy- 
dniowej, uciążliwej podróży, stanęliśmy w Tar- 
nobrzegu. Wprawdzie miasto nie jest spalone, 
ale zato w zupełności zniszczone. Wszystkie 
sklepy, z wyjątkiem sklepu Kazimierza Szpil- 
ki, zostały „rozbite i doszczętnie zrabowane, ża- 
luzye pocięte i wyrwane; zamiast towarów na 
podłogach, wala się słoma i koński nawóz, po- 
zostały po kwaterach kozackich. Prywatne 
mieszkania, z których właściciele uciekli 13 
września, rozbito i zrabowano. Zabrano pościel, | 
naczynia. kuchenne; pozostawiono tylko meble 
i to nie wszędzie, bo w domach urzędniczych 
zostały porąbane i porozrzucane. Staroście | 
Stanisławskiemu zrabowano-zbiory staroruskie 
i stare rzadkie meble, również p. dr. Kadeno- 
wi, pełnomocnikowi hr. Tarnowskiego, zabrano. 
wszystkie najcenniejsze meble i wywieziono na: 
20 furmankach. Największy apetyt u Moskali 
obudzała, bielizna. Zabierano nawet brudną bie- 
liznę, zostawiając w zamian swoje koszule. — 
W koszule zdobyczne: ubierano się na ulicach. 
Komiczny wypadek zdarzył się jednemu kozu- 
niowi, który ukradłszy poszewkę i sądząc, że 
to koszula, zdjął swoją i rzucił do błota, po- 
czem usiłował wdziać skradziony kawałek bie- 
lizny. Spostrzegiszy, ze to poszewka, zaklął 
straszliwie, rzucił poszewkę w błote, a: ubrał 
się w swoją zabłoconą koszulę. ره تج‎ 

W prywatnych mieszkaniach jeden pokój 
obracano zwyczajnie na ustęp. Tak zrobiono 
z budynkiem Rady powiatowej, gdzie stanęło 
kwaterą 250 Moskali. Piękną salę posiedzeń 
splugawiono w ohydny: sposób, zamieńiając ją 
w ustępowe miejsce. : 

Ludność, która pozostała na miejscu, zosta- 
ła mniej ograbiona. W czasie naporu wojsk au- 
stryackich od strony Baranowa i Machowa, 3 
wojsk pruskich od strony Koprzywnicy, lud- 
en która pokryła się po piwnicach, zabie- 
rano, co się dało. à 

Z budynków publicznych ocalała Kasa po-| 
wiatowa Oszczędności dlatego, bo była. otwar- | | 
ta. Trezór rozbito. Księgi i dzienniki schowano 
|w piwnieach, zatykając wejście workami ze 
„sztucznym nowozem i wten sposób ocalały. 一 
| Obecnie wywieziono je do Wiednia. Z sądu 
ocalałą hipoteka, kasa sądowa rozbita i wypró- 


e 
się dlatego, aby. skaptować SO- 
udność. Zniszczono również. biu- 
و‎ akta. ocalały, - akta prezydyalne 
ona i 6 na posłanie dla 201 


© inspektoratu podatkowego rozbito i 
; pozostawiono tylko kilka matera- 
óżne szafki z zegarów. . Urządzenie. 
nie zostało oszezędzone przez 
z ławek i szaf, które. całkowicie 
» Wszystko zniszczono, nie prze- 


D tysi ey 
sya miesz nie | dyrektora ee p. iE 
alda został ale u zezone i areal 


ania się Atoskale 2 نل‎ 
2 żydowską. „Żydów bito nahajkami 


d Tarnobrzegiem, trzymano 3 
lodzie, à potem puszezono. 
iasteczko nasze, peine zniszezenia 
„ powoli zaczyna przychodzić do sie- 
abe znaki życia. Zaprzągnięto cala 
roboty i przez cate dni wywozi sie 
lasta, z ulie i mieszkań, jedyną po- 
o Moskalach. Głód dawal sie uczu- 
eee nasi nn sobria 


k. Komenda twierdzy zawiadomiła | 
trat, że chwilowo wstrzymaną dobro- | 
olną ewakuacyę Krakowa należy możli- 
ie w większej ilości podjąć na nowo. 

| _ Wobec tego, Ze Kraków jako twierdza 
, może się znaleźć w nieco trudniejszych wa- 
runkach, niż obecne, zaleca się w porozu- 
mieniu z Komenda twierdzy, by nawet za- 


mozniejsi miasto opuszezali. = 

~ Niezależnie od tego wyda Magistrat osò- 

one obwieszczenie, normujące ewakuacye 

ıbogich warstw ludności, która opuszcza- 

jąc miasto pociągami ewakuacyjnymi, spe- - 

:yalnie na ten cel zestawić się mającymi, oare > 
 Jedzie utrzymywaną w zachodnich pęrowin-. 


"yach kosztem państwa. 7 
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cec «raków, dnia 3 ری‎ 
ujemy L Magistratu następujący 


ikat: — 
k. Komenda twierdzy pismem z _ Va 
ada b. r. L. 2593. zarządziła 52626 
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Le 


zaprowiantowanej. —‏ د 
ey wcale niezaprowiantowani tub‏ 
tatecznej | ilości będą w odpowie-‏ 
przez‏ جو یت w drodze‏ 


a de >= 
de już czas à wojskowości wskazują 


| jak najliczniej decur z 
ich 


a) ows dnia 2 a 1914. = 


TAI 


be Śladów ińwazy 
Z Kolbuszowskiego. 


Kolbuszowa, mała mieścina powiatowa, 


i 
lo 


cząca około 5000 mieszkańców, w tem większa | 
połowa żydów) prawie wyludniala całkowicie | 


W czasie od 18 września do 5 paźdz. br. z pow 
du inwazyi nieprzyjacielskiej, Z inteligene 
pozostało tu podczas przemarszu w 
| skich tylko 4 urzędników 
ladowski, st. ofic 
stymowicz i as 
"Markiewicz 


3 


mri a 
yy 


? 


irwal przez 17 dni tam i z powrotem. Cale ic 
| masy szły od strony Leżajska, Rozwadowa 


się wiedzie, bo odwrót ich na cał 
doczny. rozpoczęło się t 


|) Kolbuszowy, zaczęła 
W 


i, nędznych i małych. 


SIG już pobili, a obecnie „idą na Germana* 


ojska te rosyjskie nie miały prawie trenu 


sy składały się z ludzi zn 
słabszych), 


arczały malo żywności wojskom st 
> żołnierze zebrali po domach o jadło. lub o 
deb, narzekając, że od kilku dni go nië mieli. 

voy rabowali siano, słomę owies i pożywie- 
dla siebie i koni bez najmniejszej. żenady 
ib bojaźni; nawet skargi na nich do oficerów 
) bezskuteezne. od M eż 
aachowanie się Moskali w Kolbuszówej po- 
tawiło przygnębiające wrażenie. Na wstępie, 

dniu 20 wrz. 1914, zasieki ka 27061 
fu ejszych żydów w sposób straszn dny. 
وھ‎ 0 71 Je 


3 ałym, 


ojsk rosyj- 
sądowych (sędzia A-' 
yal Bielecki, oficyat Augu- | 
ystent Gorzkowski), proboszcz | 
ikaryusze ks. Gajek i Mróz. | 08 iR RZA = spalili. Bi 
Pochód wójsk rosyjskich w Sile około 5 kor- |= E perez E 1 OC RAA ۳ Bi 
pusów rozpoczął się w dniu 18 września br. i! |? Zanieczyszezono taiem, a w niektórych u 


Tarnobrzegu w stronę Tarnowa. W dniu 27 WIZ. 
br. zauważyć już można było, że Moskalom źle 
ej linii był wi- 
o od Dębicy czy dalej, 
a znaczną część. wojsk rosyjskich, nawet od 
wracać w stronę granicy. 
ać było zmęćzenie u ludzi, a szczególnie u 
Oficerzy i żołnierze 
pytani o powód odwrotu, odpowiadali, że Au- 


۱۲۵ 2 rozboju i grabieży. Korpus petersburski 
wardya) wyglądał wspaniale, ludzie? rośli, 
1010176 zbudowani, silni, natomiast inne kor- 
acznie mniejszych, 
o gorszym wyglądzie. Dwukołowe 

hnie polowe, ciągnione przez jedneed konia 
es 2 D o- T 


- 2 E 3 X = x 

| yeh sprawkach kozackich. 
[walo całe miasteczko, rozbij 
| ce i mieszkania, pozabierał 
| kosztowności, pieniądze, 
| domowe, a resztę wszystko złośliwie zniszczyło, 
|| W-szczególności takiemu losowi uległy miesz- 

ie | Sania i sklepy nieobecnych osób; mieszkania u- 
| rzednieze zupełnie zdemolowano i rozgrabiono.- 

Dwa katoliekie skle 


-Wojsko spląc 
alo sklepy, piwni- 
0 towary, rzeczy, 
a nawet urządzenia. 


| 


py (Karolkiewicza i Zacha)| 
doszezetnie zniszczone. Sad, starostwo, urząd | 
podatkowy, urząd ewidencyjny, wydział Rady} 
powiatowej, Kasy zaliczkowe i oszczędności! 
i inne instytueye publiczne, formalnie całkiem | 
zniszczone przez wojska rosyjskie. Soldaty po-J 
darli akta, potargali, zdeptali, zmieszali ze 
sloma, porozrzucali na drogi i ulice, a urządze- 


0- | 
yi| 


1 


h || rządzono stajnie na konie. y 
i | Okoliezna ludność wiejska zachowała się wobeć 
tego rozboju w sposób podobny do kozaków; 
bo rzeczy zrabowane przez wojsko przyjmowała. 
Już to darmo już za bardzo małem wynagrodze= | 
niem, a w znacznej nawet mierze sama ludność 
kradia, co się dało. Chłopi rabowali, bo (jak 
sami mówią), kozaey im oświadczyli, że woj= 
ska rosyjskie przyszły na panów, księży i ży- 
dów, zatem wolno im kraść i rabować. To też 
dzisiaj ma chłop z tego powodu rewizye domos 
we, do których nasze ۵ energicznie przy- 
stąpiły. | 
TDrôb:i bydło również Moskale zabrali. Trafiło 
się, że intendantura rosyjska. płaciła czasem 
sztukę bydła 30 do 40 rubli, 1662 większa ilość 
bydła, koni drobiu, siana, słomy itp. zabraną 
została bez żadnego wynagrodzenia. Bydło, 
|konie i drób z folwarku kolbuszowskiego, we= 
|ryüskiego, wojkówego (hr. Tyszkiewicz) za- 
| brało wojsko rosyjskie bez pieniędzy i potwier- 
"dzenia — nadto zabrało wszystko srebro, zbo- 
> siano, słomę, wozy: itp. o. 
Rządca dóbr Drewnieki, człowiek blisko 607 

| 


, 


a 


do odkrycia zamurowanej piwniey dworskiej 
ze srebrem, zastrzelił się z rozpaczy i bolus m 
Tak samo całkiem zrabowali Moskale kam 
folwark Dzikowiecki, plebanię na, Cmol 
inne okoliczne folwarki. Zachowanie si 7 
tay było tam atoli dość znośne, rabowa 


letni, bity przez Moskali i zmuszony przez nich 


| 


wdzie — lecz postraszenie ich oficerem odnosiło 
skutek, ponieważ tam ostro karano takie prze- 
| winienia. 
| Poprawnie zachowali sie oficerzy stałego woj 
iska, szczególnie od gwardyi — obej$cie ich by- 
| Hongazeczne, traktowanie uprzejme — płacili za 
| wszystko. Buta ich jednakże i kłamstwo nie 
| miało granic; mawiali, że cesarz austryacki już 
| nie żyje, Ze Austrya zupełnie pobita, że Prze- 
myśl i Kraków wzięt 


woleniem ogłaszali, 
złączy Rosya w jedro państwo pod rządami ca- 
jra i że wtenczas dopiero Polacy będą mieli 
„wszystko i będą szczęśliwi. 


5 ا اج‎ 5 A > * i 
| Nędza tu w całem miasteczku i okolicy: stra- | 
8204; brak wszystkiego, co konieeznem jóst do | 


odziennego użytku, a jeżeli juz 60$ dostać | 
można, to za podwójne i za potrójne,ceny, . | 
* Najsmutniej 001708 nasze miasteczko! za- | 
| branie w niewolę w dniu 23 września br. przez 
Moskali czcigodnego i szanowanego powsze- 
chnie ks. Mroza; podobnież rachmistrza powia- 
towej Kasy oszezędnóści p. Stępora, burmistrza 
Skowroüskiego i kontrolora miejskiego Pedzi- 
męża. Za co ich zabrano, to wiadomo tylko na- | 
szym wiekowym ciemiężcom. Żadnego a.Zadne- | 
¡80 czynu karygodnego nie popełnili ei ludzie | 
powszechnie "sganowahi. Mieszkańcy. Kolbuszo- | 
wej opłakują los tych ofiar, zásylaja za nich | 
modły wspólnie z naszymi duszpasterzami do! 
Najwyższego, by ich miał w opiece i w swóm 
nieprzebranem miłosierdziu. Na tej. drodze 
zwracamy się też do'łudzi dobrej woli na sta- 
nowiskach odpowiednich, by kołatali 6 امد‎ 


| 


nienie zupełnie niewinnie zabranych tych جو‎ 
rech zacnych mężów.“ > 
Przez cały czas pobytu Moskali duehowien-| 


Stwo nasze było tu osłodą i pociechą i zaghówy- 
wało się w myśl zasad Chrystusa, wspomaga- | 
jąc słowem i czynem bliźniego. Niezmordowany- 
ks. Gajela. użył zawsze każdemu, a bórykał| 


się odważnie z Moskalami, broniąc wiele: osób 

i ich mienią przed najeż 

należy się więc za 
Smutnym 

| \aja bowiem 


2 


dźcami. Duchowienstwu 
to uznanie i podziekówanie, 
jest powrót mieszkańców,” powra- 
D n do rupieci i strzepów. Od 5. paź- 
Anika, br. oddychamy swobodniej, bo opus- 
2 


C 


| e, że Serbowie już głęboko | 
1 vcr Uem oen لو‎ ore XTL se ae ۰ 3 ES 2 „ed 
| na Węgrzech, że Włosi wypowiedzieli Atıstryi | 
| wojnę, a Turcya Rosyi i t. p. Z pewnem zado- | 
| że trzy dzielnice Polski: 


ES 


3 


cil nas Moskal, a nasze władze wracają zwolna, 
starając sie o ład i porzadek. Też 


Franciszek Augustynowicz. 
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—y (PA pos 3 fat € 
Z Dębicy do Mielca, _ 
Rodacy nasi, cieszący sie szczęśliwszem po- 
| lozeniem, niż mieszkańcy środkowej i „b, 
dniej Galicyi, wyczytują sprawozdania w dzien- | 
nikach przy cieplym -kominku, przy herbacie | 
lub kawie czarnej, nie odmawiają wpfawdzie 
współczucia, lecz nieraz moze podejrzewają ko- | 
respondenta o przesade. Otóż rzeczywistość | 
jest u nas straszniejsza od fantazyi! Zacznę od! 
Przeciawia, gdzie stoi piękny zamek hr. | 
Keyow. Samo miasto ucierpiało od Moskali) 
niewiele, dzięki niezwykłej energii ks. kanonie | 
ka Mleczki, który ciągle interweniowal w tym | 
duchu, by parafian jego nie niszczono, a sku-j 
tek jego interwencyi był widoczny. skarby. je- | 
dnak zamku zostały na kilku czy kilkunastu 
wozach wywiezione. Przyznać trzeba, że Mo- 
skalę okazali się wykwintnymi znawcami sztu-| 
ki, bo zabrali najwyk wintniejsze gobeliny, dzie- 
ła malarstwa polskiego, zbroje polskie itd. = 
wszystko najkosztowniejsze, a sereu polskiemu 
najdroższe! Przypomnieć trzeba, że w pałacu | 
tym był t. zw. pokój Sienkiewiezowski, który 
nie uszedł uwagi najeźdźcy. `“ j 
|| Na drodze z Przecławia w stronę Mielca 1621 
2۲ po lewej stronie Wisłoki majątek p. Ry- 
dla, wicemarszałka powiatu, członka powia- | 
towego N. K. N., znanego i lubianego w całym 
powiecie patryoty polskiego. Tak krescencya 
bieżącego roku, jak i zapasy w spichlerzu, | 
bydło wszelakiego gatunku zabrano, meble i u- || 
rządzenia domowe zostały zniszczone, | 
W: samem mieście zachowali sie Moskale] 
stosunkowo lepiej, za pobrane towary w jakiej: | 
kolwiek formie one były, płacili zwłaszcza, że | 
ciągłe i prawie niestrudzenie biegał do chwi- | 
| lowego komendanta profesor Szczepański, tłó- 
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PA 


| 
| 
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|macząc że to własność prywatna, którą na- 
| jeźdźcy: przyrzekli szanować. Interwencya ta 


jakotez i „plebana: miejscowego. skutkowała 
tam, o ile KtOŚ ze szkodą się zgłaszał. 
Natomiast straszne dzieje nastąpiły w akcie| 
drugim, gdy Moskale ustępować zaczęli, af) 
ieiscowe rzezimiszki na koszt Moskali mie 


dd 


pie MA N 


|szkania zamożniejszych kupców i urzędników 
pladrowaé zaczęli, co trwało tak długo, az 
zjawiła się żandarmerya, naczelnik sądu i na- 
ezelnik powiatu p. Tyrowiez z energicznym i 
ciętym p. Zaczkiem, komisarzem powiatowym. 
Wnet koszary żandarmeryi zapełniły sie rzecza- 


ini, niestety, poniszczonemi, à powracający ucie- 


kinierzy rozpoznawali rzeczy swe w sądzie. po- 
wiatowym. Winnych odstawiono do aresztów 
w Mielcu i w Tarnowie. Powiedzieć trzeba 0- 
twarcie, ze gdyby zarząd miasta był więcej e- 
nergiczny, szkody, byłyby mniejsze. + ^ 

۳ zniszczyli doszczętu szanowanego 
w powiecie starostę p. Tyrowicza i kilka jeszcze 
domów, a szukając pożywienia, pootwierali 
wiele mieszkań i gdy ustąpili, miejscowi na ich 
rachunek kradli bardziej, niż tamci. W mieście 
ucierpieli najwięcej urzędnicy kategoryj For: 


maitych 1 o ile rząd nie przyjdzie z wydatną po- 


mocą, będą ma cale życie nieszezesliwil 

Gorzej było na wsi, bo tam szkody wynoszą 
dziś setki tysięcy koron, majątki pp. Artwiń- 
skich, Trzecieskich, Szaszkiewi- 
czów, Kwiatkowskich td uległy 
zupeinemu zniszczeniu, ci wszyscy Nie mają 
wiaściwie poco wracać, to też ogladneli nie- 
którzy spustoszenia t nie mając co robić na 
miejscu, wyjechali poza granice powiatu. Już 
nietylko bydio, zboże, siano i t. d. zabrane, ale 
przyrządy rolnicze poniszczone. Ocalał tylko 
] w Chorzelowie marszałka powiatu p. hr. 
Jana Tarnowskiego. A wieś chłopska nie le- 
piej wygląda, bo powiat mielecki to wäzny te- 
ren zapasów naszych z Moskalami, stąd: szkody 
wyrządzone z dwóch stron. 

A na zakoñézenie odpowiedzieć trzeba na 
pytanie, czy nie lepiej było zostać ? Otóa nie, 
bo urzędnicy byliby pozostawieni beż środków 
do Życia, kupćy zamożni i więksi właściciele 
byliby dziś gdzieś w głębi Rosyi, jako ‘zakta- 
dnicy, a materyalnych szkód nie bylby i tak 
us“, zaś działacze patryotyczni, jak p. Pajor, 


prozes „Sokola“, p. Łojasiewicz i $. p. ks. A. 


‚Kopyeiiski, byli z góry na liście proskrybowa- 
nych, 0166 piękna znów nie pragnęła przygód 
z Moskalami, w końcu, gdy szrapnele trzaskać 
zaczęły, brali laskę do reki i w nogi na piecho- 
tę, nawet ci, którzy zdawało+gię, 2 
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